
PROLETARIUSZE WSZYS'Jl.KICB KRAJóW, ŁĄCZCIE SllJI< Przyzn~nie lagr6d Stalinowskicll 
za wybitne osiqgnięcia w literaturze i· sztuce 
MOSKWA (PAP) - Prasa radzie I utw0:ry odzwierciedlają ofiarną. p1•act 

eka opublikowała dokończenie uchwa milionów robotników, kołchoźników i 
ły Rady Ministrów ZSRR w sprawie inteligencji radzieckiej, wznoszących 
przyznania Nagród Stalinowskich za .gmach komunizmu, odzwierciedlajf 
wybitne osiągnięcia na polu nauki, walkę narodu rad/bieckiego przeci\Vlko 
wynalazczości, literatury i sztuki za imperialis.tycznym podżegaczom WO· 

6 rok 1950. Opublikowana lista law:ea- jennym, walkę o pokój na cał~m świe 
tów obejmuje dzieła literackie, kine- cie. Nagrodzone utwory Slł wym-O-W· 

· . , . . ~ . . matograficzne, ~uzyczne, malarski e, nym dowodem wspaniałego rozkwitu 

ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZO'NEJ PARTII ROBOTNICZEJ . , · ~:!~~=~:k~~wo:.;c~~~~~;;,i~:~:. o;~~: ~~!tu~·yn~ji:!.~~~~~j, d~;~~~y~~a;~!~~ __ .,__....;;._ __ ~------~----------'!!""'!'_,.-..... i balet. . . · wów · wyższości ustroju socjalistya· 

Nr 77 - ROK VII. „. P!)NIEDZIAŁEK 19 MARCA 1951 ROKU. . CENA· 1:0:· tiR. Odznaczone Nagrodą Stalinowską nego. -
W 80 roczni9ę ,okrytej Chwdłq· 'Kómuny Paryskiej 

. . ' . ~ ~ - ... . 

Naród polski zwyciesko tJuduje socjal • izm 
• w oparciu o tradycje bojowników o pierwszą w historii" władzę robotniczą 

WARSZAWA (PAP). - Dn~a. 17 
bm„ w 80 rocznicę Komuny Parys· 
kiej odbyła. się w Tea.trze Polskim 

" C e ntr alna ahaden1ia w H'a .-sza UJie pozdrawia towarzyszy wa.lk boba• 
terskich spa.dkobierców Komuny. 
Naród polski poo:drawia cały walczą 
cy o pokój i nieza.leżność naród fran 
cuski. 

„ 
w śtol:icy uroczysta akademia.. Na a. PZPR - Ostap Dłuski i 'prizewodni- ły dla nich 
kademię przybyli -0złonkowie ·Biura C!lący CRZZ - Wiktor Kłosiewicz. 
'Politycznego KC PZPR: premier Kią W prezydium- zasi·adł również prof. 
du ·RP - Jóref Cyrankiewicz, wice- Emil Tersen - . wiceprrzewodniczą
premier - Aleksander Zawadzki, cy Towamystwa Przyjaźni Francu
podsekretarz stanu w Prezydium Ra sko - Polskiej, który przybył do Pol 
dy . Ministrów - Jakub Berma.n, skrl na obchód 80 rocznicy Komuny 

związime. 

bezpośrednio ze sobą pokój, o niezależność narodów, o· SO• 
cjalizm. Upiory Wers.&lu rzina~azły 
swego jeszcze barde;iej " wyna<tul"lo
nego spadkobiercę w imperializmie. 
w pierwszych szeregach frontu . wal, 
ki przeciwko imperialiizmowi znaij
duje się klasa robotnicza i bohater
ska Pa.rtia Komunistyczna Francji 

:- spadko!)iercrz.yn1 Komuny. Naro
dy świa.ta biorą sprawę pokoju w 
swoje ręce. 

czł1;mkowie Rządu, przedsta.wiciele Paryski~j . . 
najwyższych władz, stronnictw poli Akademię zagaił członek KC 
tycznych, wojska. i organizacji ma- PZP.R min. Zygmunt Modzelewski. 
sowych oraz przedstawiciele świa- Następnie p'rzemawia członek Biu 
ta ' na.uki i · sztuki, przodownicy ra PolityCfllllego KC PZPR min. A-

Dziś · 80 lat po wybuchu rewolu
cji paryskiej, przed chwałą Komu
ny - podkreśla 'I. naciskiem mów
ca - chyli czoła międzyna.rodowa 
kla.sa robGtnicza i setki milionów 
ludd, stojących w twardej walce o 

o ile ~·zerszy, 0 i<le potę-bniejszy Polska Zjednoozona Partia. Robot• 
jest nasz front na świecie, w Polsce, nicza pozdrawia nieugiętą Komuni
we Francji od tych sił , które kie- styczną Parwę Francji 1 jej przy„ 
dyś M~ędzynarodówka, klasa robot- wódcę - towa.rzysm Thoreza. · 
n icrz.a Patyźa i patrioci mogli prze.- W rooznicę Komuny kończy 
ciwstawić kosmopolitycznemu fro;n- mówca - Polska Zjednoczona Par
towi budua1Z.1ji. i rearkcjd szlachec- tia Robotnicza, polska. klasa. robotni 
kie j. eza., naród polski, wraz z francus-

pracy, działacu związkowi i in. dam Rapaoki oraz wiceprzewodni- · 
. czący Towa;rzystwa Przyjaźni Fran-· ~ 

. W prezydium akademii 0asiedli cusko - Polskiej prof. Emil T.ersen. 
m . in.: zastępca crzłonka Biura Poli Po jego przemówieniu uczestnicy 
tycznego KC PZPR, wicepremier akademii manifestują długo uczucia 
Hila.ry Chełchowski, Budowniczy serdecznej solidarności ze spadko
Polski .Lud?~ej - Franciszek Fied- bierC!lynią idei Komuny - bohater 
lcr.. wicemmiste: Obrony Narod~- ską klasą robotniaią Franc.ii. 

Walka. o pokój jest twa.rda - ką klasą . robotniC?:ą i .Jej parłiią -
stwierdza da·lej min!i.;gter Rapacki. poo:drawia kraj Rewohtcjj Paździer· 
Na.ród polski skupia w tej walce nikowej, Kraj Rad - ojczyznę po-. 
wszystkie swe siły dokoła swej kła- koju - (Długotrwałe oklaski). Po· 
sy , robotniezej, jej partii, swej wła- zdrowienie dla jego Wodza i Budo· 
dzy' -ludowej i swego Prezydenta. wn.iczego, Wielkiego Obrońcy Poko• 
Przyspiesza. krok na drodze wyty. ju i niezaleźności narodów :.... to. 
czonej Planem 6-letnim, planem o- warzysza Stalina! (Długo niemilknll 
brony pokoju, planem siły i przysz- ·ca owacja. Wszy.scy wstają. Roole
łości narodu. J gagą się skandowane okrzyki: „Sta-weJ - gen. Marian Naszkowski, kie I Uroczystą akademię zakończyła 

rownik Wydrz1iału ZagrainiCtZnego KC boga.ta męść artystyczna. 
' 

Przemówienie min. A. Rapackiego 
„80 lat temu, po raz pierwsriy w stawiciel narodu polskieco, polskie_ 

historii władza zna.la.Żla się w rę- go ruchu wyzwoleńczego i rewolu
kaeh proletariatu" - roopoczął swe cyjne10." 

Na.ród polski w tej ważnej chwili' lin, sta-lm!"). · 

Na cześć bohaterskiego lttd'1J Barcelony 

M·anif-estacyjny wiec w Par.yżu 
PARYŻ (PAP). - W sali Wagram 

w Paryżu odbył się potężny W!iec. 
pod hasłem · solidarności z bohater
skim ludem Barcelony i cał:ym na
r odem hiszpańskim. W wiecu brali 

dowi. Barcelony i na.rodowi hiszpań 
skiemu w jego walce. 
Wysłano także list do DolONW 

Ibarruri. 

przemówienie min. Rapaoki, który ~.z uczuciem słuinnej i najszlacbet 
następnie dokonał wnikliwej anali- niejszej dumy narodowej - pod
'l.Y wa.runków, w jakich proletariat kreślił mówca _ myślimy dziś 0 p 0 
paryski potrafił dokonać pierwszej la.k~ch, którzy stanęli w tych wielkich 
rewolucji proletariackiej, która - dniMih u boku proletariatu i wszyst 
choć nieudana - torowała drogę na kich patriotów Paryża w ich i na-
s t.ępnej - zwycięskiej. szej wa.lee bistorye<mej, za ich i za -

udział: Duclos, Guyot, Fra.chon, Du ZBoWiD POZDRAWJI'\ BOHATER· 
colonne oraz Eugene Henaff, Jayat, SY.:ICH ·ROBOTNIKóW ~ARCELONY 
Francoise Leclercq i Andre . Marty, „Brakowało Komunie - ciągnął naszą wolność. Byli to powstańcy 

dalej mówca - przygotowania pro- 1863, a także i 1830 roku. Ob<>k n0'l 
leta-riatu do zwycięsk·iego wyzyska- wisk szlacheckich i stopni oficer
nia władrzy, brakowało mu pa-rti!i skich nię brak · był-O nazwisk chłop- · 
marksistowskiej i sojuszu z pracu- sk:ich i stopni podnticerskich; Ne. ba 
jąc:s-m chłopstwem. rykadach rewolucyjnego Paryża' Po -

·.Test dumą międ~ynarodowej kia~ lacy okirył· . śię.. sławą. Postać Ja.ro
sy robotniczej i ludzi postępu wszyst sława Dąbrows·kiego dobitnie malu
kich krajów, źe w tej bohaterskiej je · postawę i ucrz:ucia, jakie ·bardzo 
bitwie o przyszłość kla.sa. robotni~ wielu fl tych Polakl>w za.prowadzi
Paryża nie była osamotniona. Jest ły do szeregów Komuny. Chodziło 
wielką dumą polskiej klasy robotni im - jak pisał TeÓfill Dąbrowski , 
ez.ej i narodu polskiego, że u jej bo brat Jarosława - o zwycięstwo re
ku na. pierwszym miejscu _wśród ko I wolucji socjalnej. Sprawy rewolu~ 

którzy orą9:wili ciężką sy tuację WARSZAWA (PA!P). Polski 
~iszpańskiej klasy robotniczej, nie- Związek Bojowników o We>lność i 
ludzko uc.i,skanej p?:zez reżim faszy- Demokrację pi:zesłał bohaterskiemu 
stowski gim. Franco. ludowi hiszpańskiemu ·irs.t, w któ-

Na zakończenie wiecu uchwalono ry.rn w imieniu 400.000 tzesey człon 
rezo1ucj~. ~eźolucja p~ze~yła · ~orl!ce kowskiej Związku przesyła · gorące 
pozdrow1en1a nllł'o~owx hISzpa.nskie- · pązdrowienia walczącym o chleb 
mu, walczącemu przeeiw:ko reżimo- wolność i pokój przeciwko franki~ 
wi 'Fran~ i wzYwa lą_dneść Paryfa, 'stowskiem.u ustrojowi głodu .nędzy. 
aby udzielała ws11elkiej pomocy lu- · ucisku i wojny. · ' • 

„Pokój - to ciężka bitwa., która WYgrana 7JOStanie w 7Jll-Oiekłej, wy
trwałej, niezmordowanej walce; którą prowad0imy po to, by skierować 
t>okojową wolę.- nar:odów przeciw zbrodni ·wojąy imperia.łisty~ej" -

' powiedział Pietro Nenni na berlińskiej sesji Swiatowej Ra.dy Poko.ju. 
Uchwały podjęte na. tej sesji to ·plan działania w nowym, : de.cy

dującym eta.pie wielkiej bitwy narodów wszys*icb ezęści świata, któ
re pragną uwolnić się raz na. 7.11.wsze od WlimąceJ nad nimi (l'ozy wo· 
jennej. Uchwały te nie tylko zwraoadą uwagę · Judzkości · na przye-zyny 
napięcia w obecnej sytuacji międzynarodowej, ale wskazują równo
~ś.nie kierunek i metody walki przeciw podpal~pi' świata. 

Na. płaszczyźnie kampanii o . Pa-kt Pokoju 'Smiatowa. Rada Pokoju 
nakreślila szeroki plan rozwinięcia. współpra<:y międey organizacja.mi 
społecznymi, gospodarczymi i kulturalnymi wszystkich kra.jów, S'leroki 
plan konferencji międzynarodowych, na których opracowanoby pro· 
rra-m kampanii na. poszc,zególnyeh odcinkach frontu walki o pokój. 
Pierwszą z nich będzie europejska .konferencja robotni<lza przeciw re· 
militaryzacji Niemie<:. 

Remilitaryzacja Niemiec 
i niepodległości na.rodów w 
hitlerowski Wehrmacht, to 
JH"7,eciw na.rodom. Europy. . 

stanowi na.jwiększe zagroZenie pokoju 
Europie. Wskl'!Ze9'Zany prz~ Amerykanów 
armia agresorów, ·szykujących wy.prawe:-

W obliczu tego ~rastająoogo niebezpieczeństwa klasa robotni<YlAL, 
molowa. siła. na.rodów, e-oraz ostrzej walczy przeciwko · amerykańsko -
hitlerowskiemu spiskowi, mającemu na celu rozpalenie wojny w sercu 
Europy. Dokerzy Francji, Belgiii, Hola.ndii odmawiają wyładowywania 
okrętów z bronią przeznacrzoną dla hitlerowsk·iego .Wehrmachtu, .ro
botnicy fabryk zbrojeniiowych Anglii, Włoch strajk.a.ml walw,ą, przeclw 
produkowa.niu broni. 

Pod ~ierownictwem KPD Jl1Q6y ludowe Niemiec 'Zachodnich . coraz 
energiczniej występują przeciw projektom uc-eynienia z ni-0h mi~ 

armatniego, przeciw przekształcaniu fob kraju w ognisko ał'resJ1. 
Ogólnonarodowe referendum w sprawie relńilitary7l&Cji Niemiec ujaw
ni postawę więk~ei społeczeństwa niemieckiego. 

Na europejskiej konferencji robotniczej, która odbędzie się 
w Berlinie 21 marca., spotka.j~ się przedstawiciele 'robotników wszyst
kich zawodów zrzeszonych i niezrzeszonych, by wymienić doświadczr
nia na.byte w walce przeciw amerykańsko - hitlerowskiemu spiskowi 
i skoordynować, zjednoczyć wysiłki w wielkiej Ofensywie pokoju. 
,„Robotnicy wszystkich kra.jów - głosi apel komitetu przyrotowaw
czego - patrioci niepokojący się o życie SwYCJh dzieci, bierroie ak· 
tyW»y udział · w naszej wspólnej walce przeciw remilitał'yzacji 

Niemiec". 
,Nam;elnym zadaniem konferencji będzie przygotowanie gruntu p0<l 

jedność d~ania S'lerokiego frontu robotniczego krajów europejskkh 
przeciwko wzrasta.jąoomu niebezpieczeństwu wojny, Hasło konferen· 
cji ~ „jedność działań ludu pracującego i zwią7..ków zawodowych kra· 
jów europejskich w walce przeciw remilitary~ji Niemiec" - będzie 
przekute w mater;<>lna siłę do walki przeciwko imperialistyCUtym pre
tendentom do panowania nad światem. 

· Europejska konferencja robotnicza przeciw remilitaryza-0ji Niemiec 
będzie wainym czynnikiem w mobilizacji jedności działania nModów, 
w wa.lee o utrwa.lenie pokoju. Przyezyni się do scementowania. jedności 
klasy robotniC?:cj krajów europejskich, a co za tym idzie - wzmocni 
siłę świa.towego obozu pokoju w wielkiej ofens.vwie przeciw zbrodnia· 
nom imperialist.Yet.inym. 

/ 

-~ _: . . --~:~~ - -- I s.;:;E~~~f~:':~: ~:;a~:~;§E 
:f~~m~_:;=;o= ::ei::;;;:::r~~;z;z = S P.Ryję~ie projektu ustawy ~i:e·Ji;:~. P~:a~;~arodów&, 
ł l I t · k f kt ł I • . b praewodnJicrzący 'MRN · Tairczyńskl: 

nastąpi~ może ekonomiczne wyzwolenie pracy.. Z kolei zebrani udiaili ~ię do· sa·li l 
rewo uc1ę : pro~ ariac ą ' orma, przy · órej ł o·· p an.le I Udżecie dokonał aktu przemianowanda uitcy. 

Komuna - to pierwsza dokonana nrzez na r.ok 1951 im .. K:filtlń,s'kiiego na akademię, po-
,.,. św1ęc?ną . obchodowi his·torycznej 

· ·1~ewolncję proletariacką próba ZBURZENIA 1 W.RRSZAWlA ('PAP). - Sejmowa rocm11cy. 

b 
. . . h. , . k Komisja Planu Gospodarczego i Bu Akademii pi'IZewodm'czył """ofesor 

l 
urzuazyJneJ mac my panstwowe11' ,,od ryta dz·e•·- akon'czył ob d d ..... 

I 
i.u z a ra Y na pro- g.i.mnamjµm im. Bolesława Chrobre-

naTeszci e" forma, polityczna, któ1•a można i jektem Ustawy o Narodowym Pla- go w Piotrkowie, Bartczak. W pre-
należy ZASTĄPIC to, co zburzone": nie Gospodarczym i nad projektem eydium roasiedli starzy bojownicy 

Ustawy Budżetowej na rok 195!1.. KPIP i robotnicy biorący udział w 
(W. L.enin „Pąństwo a rewolucja••) W rłosowaniu Komisja jednomy- słaWtnym strajku w hucie szkła 

..., „ · - _...:.. _ „ „ _ _ _ „ _ ....:.. „ _ _ _ ślnie przyjęła ·projekt Ustawy ·wraz „Hortensja" w 1932 r. Referat na 
~~„ .... ~"' ---~~ ~~LXAA4«» ....,......,. .-... ·~ z poprawkami, zgłoszonymi pr.zez+re t t · Tk ' ZPW • N• d • ~ ferenta.. ema 80 rocznicy Komuny Pary-

' ;I ' ac;:ze Im. 1e z1e·1sk·1ego skiej wygłosił przybyły z Łodzi' pro 
kilrątor, tow. Tedling. . . . . .:: t r a ,... · -- Alkademię :uakończyła bogata ~ęść 

na p1erw5.zym MlelSCU .W SfOSOWantU .:Jl , „ aTtystycrma. 

metody i.ni. Kowalewa w Ba.rcelonłe z 
Przed ki.~u dnilail'lil_ ' podaJiśmy do- I u nlich o wiele króce3': u Grom"" ew- całe o o świat a 

kładny 0~1s. badarua meto?. p~acy skiego 1,1 sek., a u Rosiaka 1,2sek. t ·r·· „ • • , a ~ 
przodownikow systemem mzymera W ten sposób tkacze z Zakładów im. ..., - BERLIN. Uchwalony przez Iz-
Kowalewa,. przeI>r~a~zonego w Niedzielskiego pobili rekord swego PARYZ (PAP). _ Prasa paryska bę Ludową · Niemieckiej Re~ui:>liki 
i:akła.dach un. Warynsk1ego, Ana- kolegi z Zakładów im. . Waryń- donosi, że znaczna częs' ć robotników Demokratycznej plan gospodarć-
hcz:a· poszczególnych operacji produk skiego. ~„ · h k ł Barcelony strajkuje w dalszym cią- na r. 1951 przewiduje w porówna-
c:y:rnyc wy_ acz:_a a, ~e najlepscz:y wy- W chwili' obecnej prowadzone są · · , ' 
mk w WY,mtame czołenka uzyskał w w Zakładach im. Ni'ed~·i·el~·ki'eg" 'dal gu. mu z ~950 r. wzrost protjukcji prze 

h 
~ J "' -'AgencJ'a United Press 'donosi, z'e mysłowe1· 17 9 od k : . 

ty_c _ z.akładach .tkacz Zygmunt .P.od- sze badania po· szczególnych eJdW.en- . . o , proc., a pr u CJl 
k k t 

.... „ amerykański Bank Eksportowo - r·oln1·cze1· 9 o 
goi:s. i, wy onuJący ę crzynnosc . w tów pro_ dukcy,J'nych w k·1·e·runku u- , . o pr c. k Importowy udzielił rządowi hiszpań E · 
cz.a s1.e 2,11 se . . powszec:hnienlia nati-Jepszych metod skiemu pożyczki w wysokości 5 mi - P KIN. Chiński Komitet Obro 
Podobną analizę przeprowadzono pracy i wprowadzenia ich · w życie liooów dolarów. ny Pokoju i walki przeciwko agre-

w ZPW im. Niedzielskiego, Kiłka- · sji amerykańskiej opublikował .w 
krotne mierzeil!ie Cflasu wymiany . . dniu 16 bm. oświadczenie, w któ-

cy:ółenka prcz:ez tkacrzy, Ma.riana Ni·estrUdZ lk · k „. . Gromcuwskiego i Stanisława Ro- ona wa a o po OJ rym wzywa wszystkich obywateli 
Siaka., wykazało, że proces ten trwa . . · chińskich do organizowania w kwie 

b • k' k • d • d k tniu konferencji dla omówienia re -z G o N O OWIQZ tern OZ ego lJCZCIWego zienni arzo militaryzacji Japonii i do rnzpoczę-
. generała - pułkownika MOD. przyłącza się d~ uchwał. Ś"l~ia.lo'Nej Rady ~i;d k:~i:::iiis;i~it~!~~a R;i~~d~~~; • 

Wasyia Juszkiewic~a BERLIN (PAP). - -~ dn"i.a:ch I c"ów Pokoju' i I sesji Światowej Ra- ju. . ' ' 
1_5 .- 16 !Ilarca .br. odbyło się w Ber dy Pokoju i jednomyślnie przyłą- - NOWY JORK. Z Urugwaju do
h!11e posiedzenie prezydium Między c~yło się _d'! tych uchwał. Prezy- noszą, · że w dniu 15 marca przeszło 
narodowej Organizacji Dziennika- dmm o1?'1owiło ~posoby ~cią~nięcia 3 tysiąc.e robotników portowych w 
rzy, na którym sekretarz generalny wszystkie~ uczc~wvch ?.z1enmk~rzy Montevideo ogłosiło · strajk pod ha
Hronek złożył sprawozdanie z dzia do. czynne~ wal~1 o rn:>koJ, ?.godnie z slem walki 0 ookój i przeciwko 
łalności MOD za okres od III kon- 1:1chwałam1_ .ś.w1atow_eJ Rady_ Po.ko- przygo.towanioi'n wojennym rządu u 

MOSKWA (PAP). - Po długo
trwałej chorobie zmarł deputowany 
Rady Najwyższej ZSRR, generał -
pułkownik Wasyl Juszkiewicz. 

Rada Ministrów ZSRR postano
wiła wzmesc pomnik na grobie 
zmarłego. Pogrzeb odbed.zie sie na 
koszt oaństwa. 

gresu MOI:> w Helsinkach. .JU. Podkreslo!lo· ze obowiązkiem I rugw3 iskiego. Na dzień 30 marca 
Prezydium rozpatrzyło uchwały ~azde~o. uczciwego dziennikarza wy znacwny został powszecbn• 

Il Swiatowee:o . Konitresu Obroń- Jest n1eqtrudrrol"..::1 walka o ookói. straik w calvm Uruizwaju. ...,, 
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U naszych 
przyjaciół 

Na par1ski1j konferencji zasłtJpc6w ministrów 

Delega~Ja · radziecka domaga się 
Hlstorvczna data 

w dziejach Bułgarii 

BZl"BKI ltOZWÓJ GOSPODARKI 
SŁOWACJI 

W ciągu ostatnich lat w tej zaco
fanej gospodarczo części Czechosło

wacji zaszły ogromne zmiany. Obec 
nie Słowacja z kraju rolniczego 
pr-1tształca si~ w szybkim tempie 
w kraj przemysłowo - rolniczy. W 
roku ub. produkcja słowackiego 

przemysłu ciężkiego wzrosła o prze 
szlo 25 proc. Powstają liczne zakła
dy przemysłowe, na -szeroką skal~ 

rozwija się budownktwo mieszka
łlil\we i społeczno - kulturalne. 

OSIĄGNIĘCIA MICZURINOWCOW 
WĘGIERSKICH 

U~end węgierscy biorą czyn-
l'IY udział w pracach nad socjali
styczną przebudową wsi węgler

t1kiej, usilnie pracując nad zakłada 
niem doświadczalnych ośrodków mi 
czurinowskich. Na Węgrzech znaj
duje sie obecnie ponad 115 tego ro 
dzaju ośrodków. 
Młodzi miczurinowcy stosując ra

dzieckie metody uprawy roli. zwię
kszają na swych poletkach doświad 
czalnych urodzaje kultur zbożowych 
i bawełny. Ośrodki miczurinowskie 
okazują poważną pomoc chłopom w 
przygotowaniach do wiosennej kam 
panii siewnej. 

włączenia do porządku dziennego obrad 
zagadnienia demilitaryzacji Niemiec i redukcji sił zbrojnych 

PARYt (PAP) - Kolejnej ses}i 
obnd zastępców ministrów spraw za 
granicznych czterech mocarstw w Pa 
ryżu przewodniczył w dniu 16 bm. 
delegat radziecki, A. G1·omyko. Na 
sel!lji tej dyskusja toczyła sie dokoła 
zaproponowanego w dniu poprzed
nim przez Jessupa sformułowania 
dwóch punktów porządku dziennego 
obrad Rady Ministrów Spraw Za
granicznych. Propozycja Jessupa, u
czyniona w imieniu delegacji trzech 
państw zachodnich, idzie w kierunku 
zastąpienia dwóch wniosków radziec
kich, dotyciących wykonania porozu
mienia poczdamskiego w sprawie de 
militaryzacji Niemiec oraz redU1kcji 
sił zbrojnych czterech mocaa"stw. 

Prz&dstawiciele mocarstw zachod. 
nich w swych przemówieniach w 
dniu 16 bm. usiłowali zamaskować 
istotny sens tego sformułowania, dą
żącego do uniknięcia dyskusji nad 
najważniejszymi problemami między 
narodowymi i wykazać, że sfonnuło· 
wanie to poh."Tywa się z propozycja
mi delegacji ZSRR. 

Następnie zabrał głos Gromyko. Po 
szczegółowym przeanalizowaniu pro
pozycji delegatów trzech mocarstw 
zachodnich, Gromyko raz jeszcze wy 
kazał, iż wbrew zapewnieniom tych 
delegatów, prO'pozycje ich nie mają 

w isłiocie nic wspólnei'O z propozy
cjami ZSRR o whłczenlu do porzid· 
ku dziennego obrad Rady Ministrów 
punktu o wypełnieniu p,orozumienia 
p.oczdamskiego w sprawie demilita
ryzacji Nilm1iec, jak również punktu 
o redukcji sił zbrojnych czterech 
mocarstw. 

Gromyko !!!twierdził, te przedstawi 
ciele trzech mocarstw zachodnich nie 
mają najmniejszych podstaw do u
pewnienia, iż poszły one na spotka
nie życzeniom delegacji ZSRR i włą
czyły wysunięte przez nią punkty do 
swego projektu porządku dziennego. 
Gdyby delegaci trzech mocarstw -
mówił Gromyko - rzeczywiście zga
dzali się na to, by Rada Ministrów 
rozpatrzyła problem demilita.ryzacji 
Niemiec i problem redukcji sił zbroj 
nych czterech mocarstw, nie opono
waliby oni przeciw zaproponowanym 
przez ZSRR punktom porzitdku dzien 
n ego. 
Następnie Gromyko stanowczo od

rzucił jako nieuzasadnione twierdze
nie Davie!la, że rzekomo odmowa de
legacji ZSRR przyjęcia propozycji 
trzech mocarstw świadczy o niechęci 
uzyskania porozumienia w toczących 
się naradach. .Wszyscy wiedzą do· 
brze - podkreślił Gromyko - że 
właśnie rząd radziecki, a nie rząd 
Wielkiej Brytanii, wysunfłł propozy• 

cję zwołania sesji Rady Ministrów, 
by omówić najbardziej pal11ce i doj• 
rzałe do rozstrzygnięcia problemy l 
wniósł konkretne propozycje odnoś· 
nie porządku dziennego. 

Gdy Jessup zwrócił się do Gromy• 
ki z zapytaniem, czy uważa, iż mi
nister radziecki na konferencji czte
rech nie będzie mógł po1·uszyó inte. 
reeujących go problemów w ramach 
porządku dziennego, proponowanego 
przez państwa zachodnie, i'(lzie „pro 
bierny te można dostrzec nawet bez 
okularów", · Gromyko odpowiedział: 

A czy minister amerykański nie 
będzie mógł poruszyć Interesujących 
go spraw w ramach radzieckiego po 
rządku dziennego ? W porządku dzien 
nym, proponowanym przez moca.r
stwa zachodnie, znajduje się wpraw 
dzie słowo demilitaryzacja i słowa 
„redukcja zbrojeń", ale nie mieści 
się w nim istota tych proble~6w. 
Istoty tej nie można dost1•zec, spo
glądając nawet przez silne s:/jkło po
większające. 

Na zakończenie przemówienia Gro 
myko oświadczył: wszystko, co tu 
powiedziałem, daje radziec)tiej dele
gacji podstawy do stwferdztmia, że 
nowa redakcja propozycji tn~h mO• 
ca.rstw jest niezadowalają.ca i nie 
przynosi rozwiązania problemu. 

Pokój i twórcza praca 
Odpowiadając na zapytanie Davie· 

sa, jakie są życzenia del&gacjl ra
dzieckiej, Gromyko odpowiedział: de
legacja ZSRR pragnie wpisania do 
porządku dziennego jako odd'Zielnero 
punktu sprawy wykonania i>orozumle 
nia poczdamskiego o demilitaryzacji 
Niemiec, jak również punktu, któty 
by przewidywał rozpatrzenie przez 
Radę Min.i ,trów zagadnienia reduk• 
cjf sił zbrojnych cztereeh mocarstw. 

..... Rząd ZSRR przyrz.n.ał grupie naj · naukowcom i arlystom w śwlecie 
wybitnie~ych radzieckich kapitalistyC!Zllym? 

pok<Y,ju i twórczej pracy. Nagrody 
Stallnówski~ są wy~em - jed
nym z neijsiilniej•ych - tej po• 
kojowośoi 1 całkowitego oddarn:ia 
się twórczej pracy. Z dorobku lu
drz.i radzieckich czerpiemy teź 
wzór i otuchę dla nas, gdy Un\a
cniamy naaz narodowy łront po
koju i twórczej pracy. 

M.ukówców, wynalazców, pisarzy 
:i artystów najwyŻS'Zą nagrOd~ -
Nagrodę Stalinowską za rok 1950. 

Naukowcy, pisimze i artyści ra
dr.i:ieccy, których osiąg.n.ięc1ami 
chlubi Się cala postE:t)owa ludz
kość, wzbogacili w 1950 roku kul
-tutę ludzką szeregiem nowych ma· 
komitych dujeł. Kiedy się czyta q, 
chwałę Bady M:Lll'istrów ZSRR o 
Nag1·odach Stailinowskich, ma się 
IP~ vczyma wspaniały obraz o
gromnych i \wbudZających po
dtz.iw prac ludrz:i radzieckich nad 
rozwojem nauki i myśl{ ludzkiej, 
:nad opanowaniem przyrody i nad 
tworzeniem monumentalnych 
dzieł S/Dtuki, służących nairodowi. 
Myliłby się jednak ten, kto by są 
dził, ze jestforobratl prac, kt6rymi 
Się zajmują jedynie ich bezpośred 
ł'lli twórcy. 

WykatL Nagród Stalinowskich da 
je obraz tego, crzym się intere&uje 
cały naród radrciecki, tego, co ~e 
no\Vii treść życia lu~ radzieckilch, 
budujących komunizm, Badania 
naukowe n.ad istotą t pochodze
niem promieni kosmlaznych, pra
ce z dziedziny akustyki, studia 
nad matemaityką, nad budową ma 
szyn, nad problemami chern'id, tilo 
oofli, historii, walka o nieustanny 
postęp techniki i myśli ludzkiej 
- ' oto co w Zwią!Zlku Radzieckim 
stanO'Wli tytuł do chwały i wdrl.ięcz 
nośct narodu. 

SOcjaliz.m jęst u1Jtrojem ze.ipew
niającym nieograniczony r~wój 
kultury ludzkiej. Oto jak chan
kter:rzuje „Prawda" cechy ludl1li 
nagrodzonych na.jwyższą nagrodą. 

„ 

Na tym polega istota rzeczy i nie 
można jej ukryć za żadnymi mgli· 
&tymi i beztreściwymi sformułowa
niami, proponowanymi przez prz~ 
stawicieli trzech mocarstw. „Nieustanny ruch n~rrzód, dą

żenie do zna.Ielllienia w pracach 
twórczych głównych i decydują
cych kierunków, śmiałe torowa
Bie nowych, nioonanych jeszcze 
dróg, zdolność do tworzenia na 
grunćie żmudnych doświadczeń 
śmiałych uogólnień, otwierają
cych nowe srzero~ie horyzonty -
oto cechy charakterystyczne wie
lu drziałacrz.y nauki i techn:Lki ra
dalieckiej, odznaczonych teraz Na
grod&ll!i stalinowskimi." Jest w 
tych słowach W$Zystko to, co ce
chuje ludzi radzieckich w ogóle, 
ich umiejętność tworzenia nowe
go i nieustanne dążenie do kro
czenia naprzód - do ~omun.Wmu, 
jest to, co tak gruntownde odróż
nia humanistyczne życie soojali
styCl'Llle od ,życia burżuazji, to, co 
sprawia, że ZSRR przoduje naro
dom świaita. 

Proces kierownictwa sekty „świadków Jehowy" 

Szpiegostwo i antypokojowa działalność 
za amerykańskie dolary 

WARSZAWA (PAP). Przed 
Wojskowym Sądem Rejonowym w 
Warszawie toc<zy się proces 7 kie
rowników polskiej ekspozytury sek 
ty „świadków Jehowy" - oskarżo
nych o se;piegootwó na rzecz wywie 
du amerykańsaQego, działałność 'NY. 
wrotową i spękulaoje wailutowe. 

Na ławie oskarżonych rzasiadają: 
Edward Kwlato. ...... pN.eWOdruiczą
cy sekty w Polsce, Włlhelm Schei
der - Wicepniewodniczący, Harald 
Abt - sękretan sekty, Władysław 

Soojetllzm zaP4"'V1'1ia nieogrand- Jędzura - 9ka.rbnik 1 „kaznodzieja", 
czone możliwości dla ludzi pracy. Władysław Sukiennik - skarbnik 
Obok najwybitniejszych naukow- krakowskiego zboru sekty, Jan Ucz 
ców i artystów, Nagrody Stalinow ke - pmewodniczący zboru łódzkie 
skie ot.imymała cała grupa robot- go i NałtaU Gluber1 - „karznodzie 
Il!i!ków i kołchoźników, mistrzów ja". 

mi środkami, jakimi Po8łurt..._ Ilię 
sekta, wykonując polecenia .wycli 
amcrykaflskich moeodawców, 

Informacje S'l:piegowskie pn:ekazy 
wane były amerykań&kiemu ott6d
kowi wywiadowczemu w Brookly
nie, gd?Jie mieścił się ml.ędzynarodo 
wy mn;ąd sekty. Z Brooklynu 08-
katieni otrzymywali szczegółowe in 
st;rukoje prawadzen.ia wywiadu 1 
dl1liałalnoścl wywrotowej. 

WypełniajfiC skrupulatnie ?'0'1.ka
zy amerykańskich podżegaciy wo
jennych, kierownictwo sekty w Eol 
sce, wykorzystywało perfidnie póbu 
dzany przez siebie f.anatyrz.m religij· 
ny n1eświadomych członków sekty, 
używało ich do najpodlejsrej robo• 
ty srzpiegowskiej i dywersyjnej. 

Dsleń 11 marea IHB r. 1tanowi 
w dafejach na~du bułgarskiego 

hi1toryozru' datę. W dniu tym zo 
stała podpl11ąna w Moskwie umo
wa o przyJamł, wsp61pra.cy i wza 
Jemnej pomocy ,pomiędzy Zwil\Z
kiern Radzieckim a Bułgarią. W 
dniu tym została przypleczfłtowa
na wieczysta przyjaźń między na 
rodem bulgarskiin a jego wyzwoli 
clelem - ZWiąmem Radzieckim, 
który uwolnił lud bułgarski z jarz. 
ma faszystowskieio i pomógł mu 
umocnić w kraju władzę ludowo
demokratyczną. O !ffiiu tym słu

sznie powiedział wielki wódz naro 
du bułgarskiego, Georgi Dymi
trow, że „odefJ'a on decyduj"'1ą 
rolę w losaclh narodu bułgar1kle
go". 

Umowa o przyjaźni, współpracy 
i wzajemnej potnocy między Związ 
kiem Radzieckim a Bułgarią sta 
ła się potęmym czynnikiem zabez 
pieczenia pokoju na Bałkanach. 
Stworzyła nieprzebytą zaporę dla 
anglo - amerykańskich imperia
listów i ich monarcho - fauystow 
sklch oraz t!towskich pachołków. 

Opierając się na niewzruszonej 
przyjaźni wielkiego Związku Ra
dzieckiego, który stał się na are 
nie międzynarodowej obrońcą in
teresów Bułgarii, naród bułgarski 
potrafił odeprzeć prowokacje agre 
sotów. Naród bułgarski rozbił 

zdradziecką bandę Trajczo - Kos 
towa i potrafił uczynić ze swej oj 
czyzny mocne ogniwo śwlatówe
go frontu pokoju. 

Umowa radziecko - bułgarska 
ma ogromne znaczenie dla rotwe 
ju gospodarczero Buł1arU. ifltt 
zarazem kamieniem węfielnym 
budownictwa socjalizmu w bl'&• 
tniej ludowej republice. Dzitld 
pomocy gospodarczej Związkll 

Radzieckiego, Bułgaria zdołała nie 
tylko odbudować swą wynisf.Clllt 
ną gospodarkę· wojenną, ale stwo 
rzyć nowe gałęzie przemysłu, a
mocnić swą niezależność go~ 

darezą. 

Od dwóch lat naród ' bułgarski 
zwycięsko realizuje pięciolatkę 

dymitrowską. W ramach tej pię 

ciolatkl uruchomione zost11ły wat 
ne obiekty gospodarcze, jak fa.- -
bryka tm. Kllmenta Woroszyłowe. 
warsztaty samochodowe im. Wył • 
ko Czerwenkowa i Wasyla Kola
rowa oraz wiele bmych fabryk. 

W roku bieżącym uruchomione 2'JCll 
staną liczne dalsze zakłady pne. 
my sł owe. 

Rolnictwo bułgarskie wkrocZJ' 
ło zdecydowanie na tory sp6łdziel 
czoścl produkcyjnej. Pr&ejśoł• • 
indywidualnych form gospódarld 
rolnej na metody socjalletycme 
nie byłoby możliwe bez pOmocy 
Związku Radzieckiego, który w 
ramach umów handlowych do
starcza Bułgarii traktorów, ma
szyn rolniczych i nowoczeenych 
kombajnów. 

Naród bułgarski żywi lł•bOldł 
przyjaźń dla ZwiJłzku R&cldeclde 
go, jest wdzięczny za. jeg4L bezin~ 
teresownl\ p-0moo l wzoru.fe lit 
na je10 przykładzie. 

L.M. 

$wiat ka«Jitalistyozny otwiera 
przed nauką i myślą drogi: służyć 
wojnie i ludobójstwu, albo cier
pieć nędzę i lekceważenie rze stro 
ny rząd6w szykujących masowy 
mord. Imperia:listyczni ludobójcy 
nie zno&zą kultury, nile cierpią 
wolnej twórcoośći naukowej i ar
tystycznej. Naukowców :l arty
stów, którrzy nile chcą być' łeldteb 

soojailistyamej pracy. W świecie Jak wyndka z prv.ewodu sądowe
kapitalistycznym lud.zile cl byliby go, międzynarodowe sekta „śwlad
niewolnikaml maszyny i kapitału, ków Jehowy", kierowana przez cen 
poobawionyml praw i godności tratę w USA, podparządkowana roz
lud'Zlkiej - w ZSRR otoczeni są kazom łlnperła.llstów amerykaflsklch 
miłością 1 szacunkiem 1 niejednym z ich polecenia. prowadziła w kra-jo 
jeszeze drzjełem przyczynią się do podstępną dywersyjną robo~. zmłe 
wzbogacenia swej o'crzyzny i pod rzaJącą do obalenia ustroju Polski 
niesienia jej- blasku w świecie, I Ludowej, S~legostwo i wroga, anty 

W ostatnim okresie swej działal
ności oskadeni przygotowywaU 1118· 
konspirowm1e całej sekty, nadtt.jąc 
jej członkom kryptonimy i groma
d~ąc poważne !!Urny pierrlężne ne 
podziemną działalność. Pieniądze by 
ły obficie dostarc7iane z zagranicy. 
KieroWniotwo sekty dysponowało 
złotymi wyrobami i monetami, or~ 
w3'1utą rz:agramczną na wielomilio
nowe sumy. 

Zjazd młodych polonistów 

NaT6cJ rad'ldecki jest nM"odem pokojowa propagaoda były 1lówny-

We Wrocławiu w dniach od 18 do I roklch kręgów młodz:leży pclońisty. 
22 .n'larca br, odbywa się V Og6lh0- cznej wszystkich lat studiów, próte 
polski Zjae.d Naukowy Młodzieży sorowie i aisystenoi, litera<!l, kryty. 
Poloni&tycznej. cy i wydawcy. 

W zijeZdźie biorą ud'lliał obok sze Na V Zjazd liczniej niż kiedykol• 
' wiek dotąd, przybyła mło<l0ież stu• --------------------------------------------------.-„„ .... „ .......... „„„ ............ ~„„ ...... „„„„„„ .... „ ... „ ........ „ ...... „ __ ,dencka. Te nowe kadry robotnictO-

T Y G O D N I A cbłopskie przejmą wiedzę i doświad !ami, skarzują na głód i poniewier p R z E G L' Ą D 
azenia zjazdu, aby móc w prży32:łó„ 

. ' · ści prowadzić dalej prace nad raz. ' 
kę. KoS0111'y mają dla nich stokroć ... . · _ 
większe znaazenie n!l.ż uniwersy• 
tety, a więzienia - tysiąckroć 
więksizą cenę niż pracownie nau Gdyby chcie6 sporządzić montd filmowy ze Jeden człowiek, reprezentujący t<raj socjalizmu 
kowe. zdjęć, ilustrujących najwazniejsze wydauenia ubie i dążenia całej, miłującej pokój ludzkości -

W Ameryce Trumana Si\ ord~· jłłego tygodnia, trzeba by dokonać nie lada pracy. Andrzej Gtomyko - prówadzi rokowania z przed• 
r'! i odznaczenia dla morderców J1tkież bowiem ująó w filmowym skrócie obraz stawicielami uądów imperialistycznych, Jessupem 
dzieci koreańskich, ale dla poetę ty1i11oy i ły1i-oy zebrań I zgromad.ze61 polwięco• (USA), Daviesem (W. Brytania) i Parodim (Fran
powych myślicieli 1 artystów jest nych aobwałom światowej Rady Pokoju. Miliony cja) nad uatalenien1 porządku dziennego konfe• 
tylko ge„tapowska komisja do ba ludzi na wszystkich kontynentach naradzaią się, rencji Rady Ministrów Spraw Zagranićznycli. 
danda dzlałailnoścd IMlł)'a.merykań• )ak najskuteczniej poprzeć Apel o Pakt Pokofu l'all'liętarnt pletwtzy dzień obrad paryskich. 
skiej. Francuska burżuatDja czci tł mi~dzy pięcioma mocarstwami - Stanami Zjedno• ł3yła to t1iejako prezentacja broni, z jaką wystą-
101..ofów rozpacrzy i beamadtlejno- czonymi, Związkiem Radzieckim, Chińską Repu· pili uczestnicy konferencji, Dnies - delegat W. 
śoi, gło~cych, że życie lud~ie bitką Ludową, Francją I W. Brytanią. Miliony Brytanii, przedstawił swój projekt porządku 
nie ma sensu i wartości, ale przed ludzi - w .Stanath Zjednoczonych, na Węgrzech, obrad czterech ..... projekt, zbudowany z mjiły nie" 
wdelkim uczonym, profesorem Jo- w Niemcteoh1 w Albanii, w Kanad:de, w Anglii - domówień, projekt, zmierzajĄcy do łego, by w 
liot-Curie zatrzaskuje drzWi labo wyruszają do wielkiego natarcia przeciw orllaui- powodzi spraw ubocznych utopić rzećzy 11aj· 
raitor!ium ruwkowego. >Demonstra- 1atorom spisku wojeune1101 których można 11pol• ważniejsze, od których zależy pokój. 
cjami i &tra1jik:ami mUB21l profeso- ka6 na Wall-Street w Nowym Jorku, w bli· l potem zabrał Qłos Andrzej Gromyko. Podał 
roW'ie i studenci franwscy, włos- dynku amerykańskiego ministerstwa wojny, zwa· mianowicie trzy _punkty projektu radzieckiegoc -
cy i duńscy walazyć o możność ńego Pentagohem, w Bonn, w Paryzu, na Bónd• demiliiatyzacja Niemiec w myśl uchwał pondadł• 
egzystencji. Kto słySli:ał kiedy o co I Street w Londynle1 w budynkach, mieszczących skicb i niedopuszczenle do remilitaryzacji -
roctmym przY'Zillawaniu setek naj- nacteliie władte stronnictw socJaldelftokratycz- przyspieszenie zawarcia traktatu pokojowe110 z 
wyższych n~gród państwowych nych w Europie Zachodn~ej. Narody stawiają dz!§ Niemcami i wycofanie wojsk okupacyjnych - na· 

rzędom USA1 Franojł I W, Brytanii katetoryczne tychmiastowa redukcja :i:brojeii czterech mo· 

P • d • N I • żądanłei ,,1awrzyJcie pakt pokojul'', carstw, 
OSle zenie acze BIJ Amatorzy nowej wojny, zapatrzenł w zestawie• DziE:ń drugi obrad: Jessup, Davies i Parodi pro-

• nia oyfrowe zapaaów botttb 11tomowyoh, pocisków testują przeciw włącunht lło porządku dzienne!ló Rady $p6łdzle1CZIJ rakietowych, czołgów, bombowców, to lak roz• sprttwy wykonania porozutnienła poczdamskie~o. 
WARSZAWA (PAP). - W dhiu 

t7 bm. odbyło si~ w Warszawie ple 
narne posiedzenie Naczelnej R&dy 
Spółdzielczej. Obradom przewodni 
czył prezes NRS, członek Rady Pań 
stwa, dr Kołodziejski. 

Naczelna Rada Spółdzielcza, w i
mieniu przeszło 6 miln. spółdziel
ców polskich przyjęła jednomyślnie 
uchwałę, w której stwierdza m. łn.: 

„Sp61dzlelczolit'i Polska Wypełniła 
z nadwyżką zadania pierwszego ro· 
ku Planu 6-Ietnif!go i bierze ctynny 
udział w akcji obrony p9koju .Spół 
.wielcy Polscy jak najaktywniej włą 
czają się do frontu walki całeao na 
rodu o Pokój i w:vkona.nie u.dań 
l'lanu 6-letniego", . , 

zuchwaleni bezkarnośoią zbrodniarze, na których Robi!\ to iak ludzie, ugodzeni w naictulsze 
ramię 8pada twarda ręka sprawiedliwości. I od- miejsce. 
czuwa tę rękę Ei1enhower1 który na tajnej 1esji Dzień ir:teoii Jeuup atakuje punkt o zawarciu 
komiQji spraw zagranicznych senatu amerykat~· traktatu pokojowego l o redukcji zhrofed czte· 
skiego powiada, że ,,nie zawaha się ani sekundy rech mocarśtw, a Davies ponawia atak przeciw 
przed użyciem bomby atomowej". I Mac Cartłly, punktowi o dtmilitaryzaoJi i niedopuszczeniu do 
który o§wiadczył, że w przyszłej wojnie należy uzbrojenia Niemiec Zachodnich. Gromyko przy• 
11lówne role w Europie obsadzić hitlerowcami z pomina, ze prz•oiet i Byrnes i Bidault podkre· 
Trizonii i faszystami Franco. I Franco, który ślalł nlefednokrotnie wajię demilltaryzacjl Nie
usłys:tał znów gniewny głos ludu hiszp111iskłego miec. „Można by twierdzić - mówił Grosnyko -
i skierował karabiny mastynowe, ćzołgi i okręty i• panówle w rodzaju Bidault i Byrnesa przycho
wojenńe przeciwko robotnikom Barcelony. d14 ł odchodl11 ł dlatego można nie respektowad 

- łeb o•wladoHl'i". W odpowiedzi, David ,_ dele• 
WALKA O ZWOŁANIE RADY MINIS'tRóW gat brytyftkł - P,rosl o nieprzekazywanie s'!!cze• 

SPRAW ZAGRANICZNYCH a6ł6w poaledzeó Cłziennikarzom ... 

W sali konferencyinej Pałacu Różoweao w Pa· 
ryżu toczy się walka, której wynik · b~dzie miał 
wielkiP. znaczenie dla 5Dr•w• zacliowao.ła ookofu, 

·. 

1 tak dzieli w dzieli. Gromyko czyni próby 
znalezienia wyjścia, Zga.dza śi~ na wpisanie do 
potz~dku obrad trakta.tu pokojowego 2: Austrią, 
ale pod watup.kiem omówie_!lia wvkonania trak· 

· · wojem ma•rksLstowskiego literaturo-
talu pokoioweito 1 U'łochaml, który ..._ zwłsnoza 
w sprawie Triestu - został pogwałcony pr:tez 
USA, Fhncję i Wlitlkl\ Brytanię. Groinyko nic 
może zgod;>.ió się jednak z Je1&1lpem, te Krupp. 
Guderlan i Adena•1er - to anioły pokoju. bz1eń 
za dnlttn trwa walka o sprlwę nieimiernej Wa:ili 
dla pokoju •wiata1 o to, by na konferenofi olłe· 
tech mlnl1tr6w 1praw zagranic111nych m6wfono o 
ualł:i:acji ukladów poczdamskich, o sprawie Nie
mi•c, o konieczności ich demilitaryzacji i nie
dopuszczenia dó ponowaego uzbroj•nla hitlerow
ców. 

"li OBRONIE POKOJU 

Puenldniy słę teraz do śal, w których zasiedli 
ludzie o ó1y•tycb sumieniach, światłych umysłach, 
ludźie odwa&rtl: do sal obrad lłady Zwl41ku i 
Rady Narodowości ZSRR. 

Ut:hwalono tam budzet na rok 1951 oraz usta
wę O obronie pokoju i zakazie propagandy wo-
jennej, · 

~ada Najwy:łsza ZSRR uchwaliła na rok, 1951 
budzet, przewldujl\CY na ce)e obronne 21 proc. 
~ydatk~w1 czyh o 10 proc. mnłeJ 11lł w r. 1940. 
W lJSA przewiduje się w r. 1951 wydatkowanie 
na cele wojeAne sumy 50-krotnie więkttej nit w 
r. 1939 - 89 proc, I c11.ło•c1 bud:tetu. 

A fełell robotnik z Mediolanu i Detroit, lekarz 
patysld, student z Tuluzy, inżynier z Duesśel
dorfu odczytaj- sóble punkt pierwszy ttttawy o 
obronie pokoju, uohwalonef przez Radę NajY(ytsi':ą 
ZSRlt, która postanowiła uznać, że propaganda 
wol•nna w jakiejkolwiek b-df łorlńie fest naj
cię!s:i4 . zbrodnią przeciw ludz

1
ko,ci i porównają 

:r: trdclĄ artykułów w reakoyinef prasie I radio 
Ich krajów, nie będą mieć wątpliwoś~Ji. kto przy
aotówufe 'Wo)nę i Ido lef pragnie. W ówctu ni~ 
ulega w"teliwółci, te I robotnik z Mediol•n•1 i 
tłudłl1t i Tuluzy ł lekarz z Pary:ta stań~ w sze
rejach obrońców pokoju. Ich głos dołączy się 
d() ootQi11•l!o z8;dania1 „zawrnioie pakł pokofu!" . 

P. M. 

znawstwa i walczyć o nowe Oblicze 
uniwersytetów polskich. 

Zwiększenie 
wymiany towarowej 

mi,dzy Z S R R a Bułgar~ 
MÓSKWA (PAP). - W Moskwie 

podp-isano protokół o wymianie ~6-
warowej na rok 1951 między ZSRR 
a Bułgarią. Protokół przewiduje po• 
watne zwiększenie wymiany towar,._ 
wej w por6wrta.niu z roklei'rt 19~0. 

Ze .snąr~ll 

Mistrzostwa Polski 
w pływaniu 

WARSZAWA (PAP). - W dru
gim dniu pływaOkich thistrzostw 
Polski w przedbiegu seta.fety 4 razy 
lOó m st. miien. „STAL" (Wrocław) 
uśtan6wiła nowy rekord Polski, u
zyskując czas 4:56,6. 

Wyniki finałów: 
400 m st. dow. kobiet: 1) Kówal

ska (Ogniwo - Łódż) 6:12,1, 3) SOb
czak (Włókniarz - Łódź). 

50 m z granatem mężczyzn: 1) Se1 
czyk (Kraków). 

200 m st. klas. b. męźozym: 1) Do 
browolskl (Ogniwo - Łódź) 2:51. 

200 m st. klas. b. koblet: 1) Do
branowska (Kraków) 3:18,3. 

100 m st. greb. mfł!ozyzn: 1) Bo
niecki (Ogniwo -.. t.ód:i> 1!12,9. 

100 m st. irnb. kobiet: 1) Grysz. 
cizyk (Budowlani - 'Aytoh'l) . 

Szta.łeta 4 razy toó m st. Zb'llen. 
Dltiicz;!"tn: 1) Ogniwo Łódź - 4:5U, 
2) Gwairdia Kraków, 3) CWl<S Il 
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Drugi etaP wyborów SOM w· Proboszczewicach 
przygotowany do rozpoczęcia siewów wiósennyeh . . 

do władz związkowych 
:..\1tcja wyborów do włam ~llZ

kowyeh prsewa obecnde w drugie 
stadium - wyi90l'ów członków !'ad 
za.Wadowfch. 

nlu zebrań, w wybieraniu lud'l.l, w I mat proponowanych do w.ładz kan- gu kilku na1bliższych tygodni. 
zadnteresowandu całej załoi{l. Do- dydatur. W toku dyskusji w wielu W toku tej akcji nastąpi bezWątpie
tyehczasowy przebieg kampanii bo- rmkładach robotnicy wykarialł duią nie dalsza, gruntowna 8JI1alli..a do
gM-y jest jut w liaz.l!le $-postnte!enia. troskę o właściwy dobór lud~. W tychczasowych bł~ów i br~ów w 
Z d6'tychC11JBsowych doświ·adceeń F&b11yce Puów Techttlcznych od- naszej pracy, wykrvRt11 llr.uje się no 

Pieł'WIZY etap aAlcj:I wyborazej w daje się wy.snuć 8'lazególnie jeden rzuoono kiil:ka kandydatur dowo- wa linia działa.Iności ogniw rzwiąz
zakładach przemysłu włókiennicze„ wn.iosek: tam, gdzie nad akcją wy- dząc, te izap-roponowanl. kandyd4cl kowych, przed J:ttórym1 11toją nie 
go był pomyślny. Wybory wywoła- borów dó władz zwla„knwvcb czu· nie nadet,ją ~fJ do pracy w radzie małe zadania. Odpowiedzialność. I 
ły dut.e za.tnteresowanie Wśród za- wa organizacja pa.rtyJna i pQmaga zakładowej, rola organfaącji zwią'lllcowych śtnle 
łóg fabrycttiych. Na zebraniach ży radzie zakładowej, wespół z nil\ O tym, jak powaitnle traktują ro- wzrasta, szczególnie w świetle 
wo omawłaino braki w dotychcrz.a- analizuje dotychczasowy prreł>ies botnioy te rubranla, łwlad~y tllkt, uchwał VI Plenµm ~C PZPR. 
so"Wej pracy grup związkowych, wy kampanH - łam frekwenoJr. je1t że w ndektórycb fabrykach p-cdej- Związki zawodowe mają jedno<?2yć 
suwaij'to izada.nia dla nowych mę- wysoka, dy1kuaja bwa l łam s mują zobowłl\Anla produkcFJne. masy praćuJące we froncie naro-

prawdziwym zr~mieniem pod.cho W „Plerwltej Rudzkiej" uczestnicy dowym, mają budz1ć wśród tych 
żów rzaufania. Robotnicy wskazywa dzl się 4o wyboru ludzi, którzy ma· zebrani•& wyborczego postanowili o mas entuzjarz;m pracy do wykona
li, że grupa związkowa winna tro- Ją pracowa6 w Słlaraele związko- 5 proc. ~iejszyć Uość odcinków. nla Planu 6-letniego oraz ni~łom-
szc~;yć 1ię 0 wnystkie spraWY, izwią wym. Tak jest w Zakładach Im. Sprawa którą jeszcze naloty po- n" wolę walki o pOkÓj. 
tJan• 1 produkcją oraz o sgrawy Dmeriy6sklego, w Zakl"4!1Wlb Im. ruszy{) - to kónleet1noj6 uzstKlnie" Naszym zadaniem 'est uauwać nie 
bytowe' pracown.i}(ów. Robotn/lcy ~na, gdz.:le agifa.tol.'!ly 1 partyjni nia lcalendarzyka. zebrafl wybor• . dbclągniE)ola, jakle ujawn.1ły si" w 
wybierali tpó6ród l!ebie najbardziej otrzymali zadanie anobiolll'loWania czych z Jra.lendarzyklem r.eb„d or· dotychczasowej akcji, usprawnla6 
warto~ciowych i ofiarnych-niejedno załogi do aktywnego Udziału w. k11.m g&tti"Lacji partyjnej oraz narad tech- ją, aby przyniosła naprawdę dobr~ 
krotnie przodowników pracy, powie panli sprawozdawCU> - wyborczej niemych, wytwórczych itp. W Zakla I pomyślne rezultaty. W pracy teJ 
maijąe im zaszczytne funkcje mę- do wladz związkowych. Natomlut dach Im. M&rchlewsklego, gdde te- muSllą nam pomóc organizacje par
żów uufania. Na 12.500 męiów za- w tyćh układach, 1dz.ie organiriacje go nie -uczyniono, zdarzyło się nie tyjne i kierown:ictwa rz.akładów. 

związkowe pozostawiono same so~ porozumienie i t.rz•ba było zebranie 
ufl\nła wybrano '70 proc. ludzi no· bie, gdzie brak było opieki ize stro- odwoływać. ZYGMUNT KRzyWAS'SKI 

przewodniczący Zarządu Głównego 
Zw. Zaw. Włókniarzy 

Apel załogi SpóJdzielczeJo Ośrod
ka Maszynowego w Sęll~lejowlcasih, 
w powiecie łaskim, wzy,Wający pra 
cownlkćw SOM-ów województwa 
16dzklego do pny§pie11zenła 'Za.Wie. 
ranła umów na wykona.nie 
wio1enych prac i'Olnycb, malazl 
w~zfJdzle tli.\ terenie naszego woje
wództwa iywy oqdzwięk. Spółdziel
cze ośrodki maszynowe zawarły już 
umowy z 215 tysiącami małorolnych 
i średniorolnych chłopów. nie licząc 
umów ze gpółdzłelniami produkcyj.., 
nymi. Umowy przeprowadzane l!ą 
w dalszym ciągu. Między innymi 
SOM w Probossczewicach przygo
tował się w 100 procentach do ak
cji siewnej. Maszyny i narzędzia rol 
nicze ,:ostały WYremontowane. na
oliwione i umieszczone pod dachem. 
oczekując na rozpoczt:cie robót wio 
sennych. 

SOM w Prob-OSZCH\vica.cb do O
becnej chwili zawarł umowr na pra 
ce polńe z trzema spółdzielniami 
produkcyjnymi oraz z licznymi in
dywidualnymi chłopami małorolnv
mi i średniorolnymi w poszczegól„ 
nych gromadach. 

Zgodnie z · Uchwałą Rządu, SOM 
przejął wszystkie maszyny, pozo11ta. 
jące w rękach bogaczy wiflj!lkich, 
jak snopowiązałki. siewniki i:bożo-

WYCh, których osłwnlęcia w pr~J' ny organizacji pa;rty'jnej, tam wy- Kampania spraw~daiwcizo - wy
zawodowej i społecznej dają swa- bory napotykają na różne trudno- borcrza trwać bt:dzle jeszcze w cią

rancJc, te nie zawiodlł również w ścl. W Zakłada.eh Im. Lenariow- -------------------~--------~---------------

~;:r w:!~i!~7e~J: :i:~rj~~C:t;·~j~ ~~~:oz ~~~ub~~ytu~~7e~:~k::~ W 80 roczn·1cę Komuny/ Parysk·1e1· 
ba ich nie jest dostateczna. stano„ cji. W Zakładach lm. Kunickiego w . 
wią one obecnie 45 proc. ogólnej przędzailni zwoływano zebrania trzy 
].!(:aby wybranych. Trzeb8 jednak krotrtie. Nie lepiej przebiegała do• u k d • L. d • 

tychcza.s akcja w:vboreria w Zakła- t Zł 
-pamiętać o tym, te dawniej kobiety dach im. Mar~hlew1kł~10. We roczy s a ll 8 em I a w o 
stanowiły zaledwie 10 procent o- wszystkich tych fabrykach ;rady r.a-
gófnej liczby mężów zaufania. kładowe przejawiały bardw słabą Wczoraj, w sali Teatru Nowego, I obchodzi ten dzień. Komuna Paryska I Przed oczami zgromadzonych na 
Godnym podkreślenia jest fakt, że żywotność, nie s.pełniały swych :za- pl'Zy ul. Więckowskiego 15, odbyła była bowiem pierwszl}, bohaterską akademii przewija się _jeszcze raz 
wśród nowowybranych męiów za- dań. Tym większą więc należało by się uroczysta akademia poświęcona próbą ustanowienia władzy ludu, historia Komuny Paryskiej, jut nie V.: 
ufania wajduje się 891 ZPM-ow- skierować uwagę na odpowiednie 80 rocznicy Komuny Par~skiej, , zor7 wzbogaci_ła ogl'Omni~ doświadczenie sł?wach referatu, !" w pieśniach l 

eów oraa: duio bezt>artyjnych, kt6- pI"l.ygotowanie wyborów, aby do ganizowana prz·ez Komitet ł.,odzki rewcluc~Jne proleta;iatu. wierszach rewol~cyJnych, wyj!ł~kaeh 
rzy stanowią 60 proc. ogólne) Ucri- wład-i llW'ląrlkowych westl:i ludzie Polskiej Zjednoczonej Partii Robot· Omawiając historię Komuny Pa· z dzieł Marksa i Lenina - JeJ po-
by nowowybranych. naprawdę tego 1odn~. energiczni, niczej. · ryskiej, tow. Szaniawski wskazał na święconych. Wiersze i satyry Komu-

Obecny eta"' _ na którym od.by- aktywni, kt6rzy postaWią p~ac, W prezydium zasiedli m. in.: tow. jej błędy, które przyczyniły sie do ny cechuje, mimo tragicz.nego zakoń· 

W
a'" si• wyBor"' do rad zakładó• zi.Vl-<>wą na wyżsrzym ~orn1f':l. G~udziński, sekte~rz KL PZPR, tow. klęski proletariatu Paryża. . czenia walki proletariatu francuskie-

J„ ... " Mmor przewodmcząćY Prezydium - Ale Komuna żyje - kończył go w 1871 roku - <>ptymizm i wla• 
wyeh - wymal(a 1eMCze wląkc~j I Na zebrain.iach wyborczych l!'LC~e ' Łod · K - swój referat tow. Szaniawski - ży- ra w lepszą przyszłość, w Z1Vycię-
troslfi 1 ab.1."annośei w przygotowa- gólni• wun~ je1t dyskusja na te• ~!~: !'f::X':~ze~tyw;1K~~ZP~, je w bohaterskiej walce proletaria· stwQ proletariatu na całym świecie. 
--· .„„„„„™"™"-"" „ ••" 0 •™0 """"""""""""""""""""""""""-"""""itow. Wotniak, weteran mchu robot· tu francuskiego, który, pomny na I wreszcie płynie pieśń o ziemi s.ze• 

Okiem 
S TYGODNIE ZA

MIAST 5 LAT 

Kola. które o&rzymu 
jemy s Wl-F MY, 
pracują zaledwie przez 
3 lygodn.ie, podc!UI$ 
gdy czas ich usrtkmoo 
nia powinien wynosić 
3 do 5 lat, Fachowcy 
1twierdzili, ie kola Ul 
wykonane sq s niewła
ściwego 1urowoo. W o. 
bee braku odpowiednie 
go zapasu )cól zęba

tych ,,Z-60" których 
Wl-FA-MA aost.ar
czyla od roku 1949 tyl· 
ko 4 utuki, lna$synom 
obrączkowym w na. 
1zych zakładach grozi 
postój. 

Ten stan rzeczy na-
ldy _ jak najrychlej 
smienić. 

Maria Majewska 
ZPB im. Harnama 

ZAPOMNIANO O 
SIEDLCU 

· niczego, b. członek SDKP i L. ora't rewolucyjne tradycje swych przod- rokiej i wolnej, o kraju, który zre· 

korespondenta i1PinanrityJ~nll..-tyeJ·.wiści łódzkiej orga.nizacji ków, walczy obecnie z imperialistycz alizował u siebie dzieło rozpoczęte 
nymi okupantami amerykańskimi. przez Komunardów pa.ryskich, kraju, 

5 Uroczystoe~ 'Z8gaił tow. Kubiak * • * w którym proletariat zwyciężył, da-

ukodliiue, sclrl uha.. 
lmie ideolosicsne pray 
csyniloby się do Wlk• 
iywnienia miejscowych 
cslonkdw pardł i pobu 
dsiloby ich s<dntere
sowon.ie do •ladnień 
w•i. _ 

Barbara Klflłhłkówna • 
ZPB im. D:Jierjyńslriego 

DOTYCHCZAS NIE 
OTWARTO SPOL
DZIELNI W SóJ. 

KACH 

Ekira łączności mia-
11.a ze waią nmsych za. 
klddów stwierdziła w 
czasie ruiego pobytu w 
srtnnadsie Sójki, pow. 
kutnowski, ie planowa 
ne tam na paidsiernik 
ub. roku otwarcie skle 
pu · 1półdzielc:ego, do
tycMZIU nie nailtqpiło. 
W prawdsie lokal il:ostal 
wyremontowany, przy 
wie:iiono odpowiednie 
urządzenia, ale do te} 
pory •klep nie sosial 
uruchomiony. 

O PIERWSZE MIEJ
SCE WE WSPóŁZA.. 

WODNICTWIE 

" ·loga flZfdzalni ba 
wełny ZPB im. Koczm 
kiegó dóbrze rozumie, 
i• współsatf)Odriictwo 
jest jednq 21 dróg, wio. 
dących dó pr~yś,.iesze
nia U'Ykonania planów 
produkcyjnych. llo§ć 
wspólmwodniczącyola 

at.ale tu wzralf.a. Obec
nie 98,3 proc. pra
cowników oddziału U

csestnicsy w tym ruchu. 

• ł b ł t S · Podnosi się kurtyna. Na scenie - ję.c przykład wszystkim uciśnionym 
!P0 ez.ym g 08 za ra ow. zamaw- barykada z postacią robotnika; dum- i gnębionym, wszystkim, którzy prze 
!ski - klarownik katedry historii nie dzierżacego w r"kach bohaterski bywa,jA J'eszcze w· imperia.li.styczne3' 
.oentralnej Szkoły PźPR: „ " „ ! - Wczesnym rankiem 18 marca slłtandar Komuny. niewoli. 
!1871 roku - mówił tow. Sz811liaweki 
:- lud roboozy Paryża został obu-
5dzony dzwonem alarmowYtrl, wzywa
§jącym do walki o wolność, o honor, 
:o życie! 80 lat minęło od tego pa
jmiętnego motnentu. Rokrocznie lud 
:Paryża s.kłada hołd pamięci boha.te
!rów Komuny, rokrocznie proleta
irlat całego świa~a z głębokt czcią 

I Usunąć lliedomagania 
I · w ~okresie BHP 
: Bezpieczeństwo i higiena pracy 
!pozostawia u nas wiele do tyczenia. 
§Tak np. szlifierka na II oddziale u
:mieszczona jest niewłaściwie. Trudny 
5 dostęp do niej powoduje możliwość 
"lnieszczęśliwych wypadków. Równiez 
• centralna ostrzalnia jest za ciasna; 
:na sali o powierzchni 7 m na 7 m 
iznajduje się 12 maszyn. • 

I Przydział szmat do czyszczenia jest 
hiedostateciny. Szmaty te po długim 

luzywaniu cuchnl\ i nie sposób się ni
lrnl posługiwać. Nie przestrzega 11„ 
iprzy tym zwrotu szmat, mimo :te w 
:uli. roku wyszło odpowiednie zarzą· 
§dzenie w tej sprawie. 

Radzieckie maszyny budowlane pomagają w pracy przq budowie 
Marszałkówskiej -Dzielnicy Mieszkaniowej w W arsŻawie. 

we t nawozowe. ł.rliwiarki. młóc • 
karnie oraz motory. K;orzylta6 btcłl 
z nich rnało i średnlorolnl chłotli 
w ramach pomocy s111tedzkiej. SOM 
wyremontował już wszystkie many 
ny, potrzebne. do akc.fl wiosennttJ. 
Obecnie przeprowadza sle napraw• 
maszyn, potrzebnych do akcji źniw 
no.omłotowej. Kierownictwo SOM 
przygotowuje tera.z plan pracy przy 
siewach wiosennych, uwzględniająe: 
zamówienia i · warunki glebowa. 
Na pierwlizy oll}eń pójdą spóUl~•ł 
nie }>rodukc7""e' Rosanów, lkotftł· 
ki I Rogi, a następnie grunty go
spodarek indYWidualnych z gromad: 
Lufmierz, Piaskowice, Brużyca Wiei 
ka itp, 

Trzeba jednak stwierdzić, że ko. 
!4litet cifonl{owski !'rzy SOM ni• 
sp"łnla awyeh obowiazkłiw w %4„ 
kresie kontroli oraz l)OMócY w pr-.,i 
cy SON, 

A priecież do t"go Właśni• ~$td 
powołany przez chł()J')ÓW, lfl'Z0Jz&„ 

nYc? w szeregach ZSCh. Zadani• 
jego Jest wiipółdziałanie z kierów.. 
nietwem SOM grzy ukl•dlUliu pia.o 
nu zaopatrzenia w materłm Md.,. 
ne, czę§el zamienne itp oraz ~~ 
opracoW:ywaniu Planów poszcze•61-
nych akcji, jak: siewy. żniw~. w:t~ 
kopki itp. działalność komi~tu 

członkoWskłego nie spodobała &itt 
chłopom, wobec czego przed !dl.ku 
dniami WYbrano nowY lcomttet. pn;, 
wołujłłe do nt••o Jednnóatld naJ„ 
ofiarniejsze. 

Pomimo tych nledociąanlęć w pe.. 
czynanłaeh komitetu ozłonkowskie. 
go, kierownictwo SOM. w oaóbl• 
tow. Stefańskiego, naletvcie zor~a. 
nilowało pracę i Pl'ZYIOtowało nJa„ 
ny akcji sl&wnej, z uwzględńientern 
peŁnego WYkorzystania pllrku ma.. 
szynowego, rodzaj6w cteb:y ł !»
łożenia poszczea61nych gromad, ~ 
nieważ na gruntach IUóhYCh t zrn ... 
llorowanych siewy wio!lenne 
zaćmą się wcześniej, niż na 
terenach gromad o ll•blch ciężldCb 
1 podmokłych. 
Wśród załogi SOM wyróżniają si41 

naBtępujl\CY traktorzyśct l mechani
cy: Jan Krzeszewski, Kadmlerz Wol 
nowski ł Jan Bereiowskl. Swą r>rzy 
kładną pracą pociągają oni za sóbą 
innych l pomagaja lm w podnosze.. 
niu kwalifikacji zawodowyclł. 

E. R. 

Le-tn Ie ' obuwie 
wkrótce ukaże się 

w sprzedaży 
Centrała Handlowa Prizemysłu 

Skórzanego poczyniła. już pr!lygoto-

1

. wania cio nadchodt.ącel wiosny. spro 
wadzaJąc do swych magazynów dU• 
ie iło.§cl obuwia wiosennego I let
nłe10. Od 1 kwietrue będziemy mo• 
gli nabywać w sklepach CHPS, PSS 
i MHD obuwde damskie. męskie l 
chleclnne w różnych kolórach i ros 
miairach. ObuWie to - cit4'ściowo 

Produkcjd kr&jowet a C'tP~"'nwo lm• 
portówane z Cciechosłowacj! i Wę

gier - odiznacit..a się estetyemrm l 
solidnym \'17y1{onanłem. Komitet Powiatowy 

PZPR w Łęczycy nie 
umieścił w planie uko 
tenia ideólo[li.cmlgo 
grotnatly Siedlec. 

Mo(m :daniem jelt 
to przeoczenie bardzo 

Chłopi łlusznte do
milgajq się jak najrych 
lejnego otwarcia tej 
poaytecmej placówki. 

W. Latocba 
P.· _M. S. 

Na czołowe miejśca 
wy1uwaj9 się wciąż no 
we prsodownice pr!lcy. 
Tak na przykład układa 
czka przędsy, ob. Ma
ria Syska wyróinia się 
najwy:iuym przekracsa„ 
niem bazy akordowej. 
Osiąga przedętnie 190 
procent bazy. We w1p6l 
sawodnictwie se1polo
wym na pierws:ym miej 
1eu naleay wymieni6 
grupę przewij1iczki, ob. 
Julii Oluewskii!j. Ze-
1piSł ten wrrabia pr~e
cięlnie 120 proc. basy. 

: Również stan higieniczny szatni 
§jest zły. Panuje w niej kurz ł brud. 
! Referent BHP winien mniej sie· 
§dzieć przy biurku, a bardziej rozgll\• 

Jadwi1a Radowska :dać się po warsztatach. Wtedy do• 
ZPB im. KocsaJkiego !strzegłby wuelkiłi niedomagania. 

~NIKA TOMASZOWA Iłowy etap · pracy 
Brygady ,,lekkiej l(awalerll'' 
w Mazowieckich Zakładach Przemysłu Wełnianego 

i ZENON DROZDOWSKI 

••••••••••••-••••··~··••„••••••••••••••••••••••••••••••••••-•••••••••••••-„•-•"•••••••••••••! Za.kłady im. Strzelczyka 

Każdy tkacz może powinien wykonać swci bazę W Mazowieckich Zakładach 
Przemysłu Wełnianego zostały 
utworzone brygady „lekkiej ka
walerii", w skład których we
szli najaktywniejsi i najlepsi 

Trzeba uważnie wbijać szp~lkę w szpilę · 
W tkalni pracuję od niedawna. Z początku mia

łam wielkie trudności - w żaden Sipos6b nie mogiam 
wykonać b111Zy produkcyjnej. Czttlam Ilię zniechP,COna 
i zwątpiłam w sWóje siły. Dopiero, kiedy riaopleko• 
wała się mną instruktorka Józefa Szewczykowa, ZU• 
pełnie inaeżej potoczyła się moja praca. Instruktorka 

ci&l'lf>liwie 1 powoli tłumaczyła ml W!!zystkie tajniikd 
eawodu tkackiego. Obecnie pracuję na dwóch kros• 
nach. Jedno z nkh produku;e t. zw, pwamówkę, dru
gie - biały towar. 

Dziś wtem, ze kałdy tk~ mole ł poMnłen "'1-
konać swój PlJl.D ptoduk~y.fo)', łe u!eły ło tylko od 
umiejętnego opanowania pn:et 1:1etiM ~mych, 
błahych na pozór> czynności 
~-~e-~a." $bam:m-- l!ie mił!.ć_~· 

pad ręką iz~as szpultJk, aby ni~ tracić and chwili cta
su. '.Nakłttdam szpulkę n.a 90pilę C't6łenka, wbijam ją 
mocno, gdy2: słabo osadzona szpulka w cza!lie biegu 
czółenka zsuwa się i rwie nici w ośnowie, Nie przy• 
kręcam jednak rz:byt mocno szpulki na srzpLli ceółenką, 
gdyż wted;v gama mogę ją zepsuć. 

Nie tylko pmy kolorówce, ale 1 pni:y białym towa
rze wsuwam czółenko w skrzyneczkę priy samym 
brzegu tka111fny. Staram się jednak nie dopusc'ić do 
ca1kow1tego Wysnucia się wątka z cizółenka , a tym 
samym do zatrzy.m81Ilia krosna. Piżarnówka jako kolo

ZMP-owcy. 
W hali młodzieżowej im. Janka 

Ktasickiego, członkowie brygady 
,;lekkiej kawalerii", zwróciłi uwa 
gę na niewłaściwe postępowanie 
młodych robotników. którzy za
niedbyWali swe krosna i miejsce 
pracy. Niedoci ągnięcia zostały już 
usunięte i spodziewać sie należy. 

rowy tow111r pooostawia ślad po nici z chwiłą, gdy El•- ..... ·nacje 
pus"-cza się czółenka ze środka tkaniny. ••• 

Tak orgllnitzuję sobiE pract:, aby moje krosna były oł6 ,1 • li" h 
•ta·le w ruchu, gdyż naijkrotsze nawet posta.le odbijają zesp W aWlł ICOWYC 
flię zawsze na wysokości wykonan:ia batty. Odkąd przy Staraniem Zwi· ązkU Zawodo-
stąpllam do wsp6łzawodńlctwa o więkSżą wydajność, 
!itarantrlej ni~ dotychczas doglądam. <::z.Y nie ma pę- wego Włókniarzy i WydzLałti 
k6w i zgrubień \V osnowie. Przy obrywaniu pęków po Oświaty i K~ltur:v Prezydium 
magam !Jobie pairmną, która je emiękcza ł ułatwia MRN w dniu 1 kwietnia. odbędą 
ich usuwanie. sfę w sali Powiatowe~o Domu Kul 

Jeżeli 'widżę, że towu jest mocno na1>ręfony1 wY- tury eliminacje zespołów świetli 
czuwam to dotykiem i zdejmuję niektóre ci"tarki. cowych. Program przewiduje in• 
Nadmierne nap»ęt6enie wpływa ujemnie na tówar, a scenizacJ·e, muzykę1 śpiew, taniec 
80czeg6brle na brżegi tkaniny. 

CieSIZt: się ba~dzo, widząc dobre wyni·ki mojej pra- i recytacje. 
cy. Dawniej osiągałam zaledWie 60 proc. wykon8.<nia Juz óbecnie w 16 świetlicach 
bazy, Obecnie wykonuję ją w 100% . Nic więc dz.iw- tomaszowski~h fabryk: . trwają go 
nego, że i moje oo~obki wirosły o prawie 200 zł. rączkowe przygotowańia do eli-

Nalezę do Ihłodzlezowej brygady int. Aleksandra 
Czutklcha. Wspólna, kolektywna praca, eztiate narady minacji. Celem eliminacji bęćUie 
i pomoc majstra przyozyniajfł się do stałego pOdno· pokuanie dorobku świetlic fa-
~nia WY:nlkóW nUz$J produkcji,. brycznych oraz wyłonienie naj-

~ .JANINA KUREK lepszego zespołl:ł na eliminacje 
. tkacrnka...,_z..:..z.P.B.r.im.::.. !Dzi_eg~.Q:. l\'.Qie~.Q.dzlti~ · 

że więcej się nie powtórzą. Bry
gady „lekkiej kawalerii" wykryły, 
że niektórży tkacze nie dbali o 
właściwą konserwacje maszyn 
tkackich oraz dopuścili dq wytar 
cia. się bolców, na skutek czego 
maszyny te mustały byc poddane 
gruntownemu remontowi. 

Dzięki czujności brygad „lek
kiej kawalerii" wykryto, że nie 
którzy tkacze dopuszczają do po
wstawania odpadków, co w 
naszej gospodarce jest niedo 
puszctalne. SpecjalnLe za.in'" 
teresowano. sie tkaczami nie wy
konującymi baz !łkordowych. Dzię 
ki interwencji brygady „lekkiej 
kawaleritl.'', przeniesiono wielu 
tkaczy, którzy w ciągu pół roku 
nie wykonywali baz produkcyj
nych, na hale młodzieżową. 

Dzięki roztoczeniu należytej 

opieki i doszkalaniu ich spowo
dowano, że w ciągu lutego wszy
scy tkacze wykonali w 100 pro
centach bazy akordowe. 

Fakty te świadczą, że brygady, 
„lekkiej kawalerii" MZPW do
brze wywiązały się ze swyth obo
wiązków. Swiadozv to, ź~ rnło· 
dźież ZMP·owsk11 z MZPW do
br2e zrozurttiała żadania i załote• 
nia Planu 6-l~tnieg!> i d4tY do jak 
naijszybszego :a.;r.alizov.tania naszej 
-&~eś_cinl~J.ki; 

Mi•jskiego Oddziału 
Lląi Lotn,czeJ 
W tych dhiach zreorganizowa• 

no pracę Miejskiego Oddziału Li 
gi Llltnie!Zej w Tomaszowie. W. 
skład nowowybra.n@go zarz~du 
wes~1i: Stefan Chmial, ob. Ma· 
lir.owski; zaś instruktorem żóstał 
Wiktor Woźniak. Jedl'l.ocześnie op 
racowa.ho plan pracy na bieźĄćy 
kwartał. 

Oddział Ligi Lotniczej w To
maszowie posiada około 5 tysi~

cv członk6w zrzeszonych w 5 ko 
łach. W .roku bieżącym zarz4d 
oddziału Ligi Lotniczej projektu 
je rozwinąć prac~ propagandów' 
i werburtkową na odcinku szkol
nym, skąd też będzil!! mógł wy• 
b1·ać odpowiednich k·andydató\111 
na kursy szybowcowe, kursy me 
chanik6w i konstruktor6w. 

:r,;ieza.leżnie ·od tego, odbyWd 
się będzie szkolenie ogólnolotni• 
cze, wyświetlane będą st'ecjalne 
filmy, wygłasżane pogadanki, od 
Czyty itd, 

W ciągu Iata, źarząd Ligi Lot 
nict.ej w Tómas1.vwie zoraańizu~ 
je kilka ~ci~ctek t'lli lotnlski, 
jdiie aktyw Ligi Lotnicze' b~ 
dwiie mógł skorzystąć bezpł!itnie a 
lot6_vv; sainolotelll-
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Wyniki ligowe 
Ogniwo (Kraków) - Włókniarz 

(Łódź) 1:0. 

LIGA ·· PIŁKARSKA ROZPOCZĘŁA _BOJE 
' ' 

Kolejarz (Warszawa) - Budo. prZ;eqral H' 1'rahoH'ie O:"I l•=•J 
wlani (Ohor7.ów) 3:1. 

CWKS (Warszawa) 
(Chonów~ 3:2. 

Unia Wczoraj ro.zpocz~a się pierwsza ·1 (Styczyński), Włodarczyk, Łuć, Wa- •Początkowo wpr~wdzie przewagę 
runda pdkar:skich rozgrywek piełlnik, Urban, Kałużyński, Hogen l mieli gospodarze, ale wkrótce ło

ligowych, któt"e potrwają do 10 dorf, Rą~o, Baran, Szymborski, dzianie poczęli dochodzić do ~osu, 
czerwca. Łódzka drużyna ligowa, Bassi. dzięki lepszej kondycji i lep
„ Włókniarz" pierwszy swój mecz Mecz zakońćzył się zwycięstwem sZJCmu atakoWi, w którym wyró:Zlnia 
r9zegrała w Krakowie z tamtejszym gospodarzy 1:0 (1:0). li się: Baran, Hogełldorf i Szyln
„Ognłwem". Łodzianie wyjechali do' . Jak donoszą: jednak z Krakowa, borski. Ci trzej .bardzo często strze
Krakowa w skład~e:.· SzcŻurzyń;s~, łodzianie na porażkę nie 7Aisłużyli. lali na bramkę gospodarzy, a-1~ ich 

Górnik Ogniwo . (BytOm) 
(Radlin) 1:0. 
Włókn·iM-z (Kraków) - Gwar· 

dia (Szczecin) 4:1. 
Kolejarz · (Pomań) 

(KTaków) - 1:0. 
Gwardia 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--

Pięściarze „Włókniarza" 
ZH'gClężgli •4:6 · 

R ozeg:ra.ny wczoraj w Lodzi mec.z I wczoraj stanęła na . r.ing.u ·pr~eciwko. 
bokserski o mistrzostwo Il 11- „Budowlanym" - mkt nas, męstety, 

gi pomiędzy „Budowlanymi" (Mysło nie zachwycił. „ Anielak powstał tym 
wice) a „Włókniarzem" (Łódź/ ~a- I samym Anielakiem,: któ1·y .. wa~~ył w 
ko~zył się zwycięstwem „Włolmia- barwach „Bawełny , Szahnski, pozo
rza" 14:6. stał Szalińskim, Stanikowski - S~· 

Na pierwszyllt miejscu podajemy ni-kowslrim, Nagajski - Nagajsk1.m, 
zawodników „Włókniarza". a z Markiewicza, kit<n·y jako jumor 

W wad7,e muszej Anielak pokonał rokował wielkie na<;lzieje, pooostał 
na punkty nielibyt czysto walczącego tylko cień:„ Ze st~:ej ~w.ardii - _nie 
Murawskiego. zawodzą Jeszcze Roo:yck1 1 Jaskoła. 

Piłkarze wynli jui: 1ła boi!ka 

w w~dze koguciej Różycki poko- Natomiast Marcinkowski jµż nie a· . N d 
aał na' punkty Zadorę~ jest tym Marcinkowskim; któreg~ 1e•1 aro owe za pasem w wadu piórk-0wej Szaliński po- mogliby się obawiać nawet najlepsi 6 
konał na .pUnkty Jakubowskiego. nasi pięściarze. Marcinkowski stracił d · • h k I • w wadze lekk'iej ścigała pokionał już refleks i mybkość w W)';prowa4 a zaprawa o nic u e1e 
na punkty walezącego z od""'rotnej dzaniu ciosów, a więc najwainiejsze Niebawem rozpoczną się w pQl_ rodowej. 
p1Y.o1ycji Rufa, . swe atuty. -~1- d · · M cm ' sce Biegi Narodowe na szczeblu po Zaprawa nie trwała zbyt długo: ·w w~dze lekko-l'V"sre me1 ar Wczorajsza jego walka z młodym wiatowym. Nic też dziwnego, że krótkie biegi (około 200 rntr.), szyb 
kowski_pr~eirrał n~pun~ty_'L walczcji i utalentowanym Br~ezińskim, który już obecnie trzeba poczynić stara- ki marsz, a na zakończenie kilka 
cym r!Jwmez z wro ·neJ pozy m·eszta może się pochwalić minimal- nia, aby wypadły one pod_ względem ruchów dla uspokojenia serca. 
Brzezińskim. . . . . · sk' ną prz-egraną z Antkiewiczem, odsło- sportowym jak najlepiej. Docenia- Sądzimy, że następna zaprawa; ja 

W lad~ półsrednieJ Sta.ru~:ha1 niła w zupełności te braki. Brzeziń- jąc · ważność Biegów Narodowych, ka odbędzie się w parku 3 Maja, w 
pokona .meczy sto wa cz.ąc-:go ni ski zaskoczył łodzia,nina tempem i kierownictwo zrzeszenia sportowe- dniu 1 kwietnia br„ zgromadzi już 
który. otrzymał napommenia w ' niesppdziewanymi atakami z dosk<>- go ,.,Ogniwo" postanowiło w . dniu wszystkich członków kół sportowych, 
runcb1e. . . . . . k. ków, w których posługi.wał się głów- · · do zr·ze~z.onych w ,,Ogniwie". Instruk-W wadze lekko-srednieJ . N. aga.. J~ ~ n1·e szybk1'm1·, kro'tkim1· ciosami p1·a- wczoraJszym rozpocząc zaprawę -

M k le]. masoweJ· i·mprezy tor Będkowski poprowadzi wówczas przegrał na punkty z ac_ 1e1ew. s un. weJ" reki. · C1'osy Marcinkowskie!!'o, J·ak · · · · d · d li Na ~ lnstruktor „Ogniwa", Będkowski, lekcję wolnych ćwiczeń na BSPO i 
W drug1ej run ZJ.e i° wy czema - kolwie-k. gJ.•oźniejsze, były za wolne spodziewał się, że na boisku 3 Ma- SPO, a następnie' . zaprawę do Bie-
gajskiego u~atow!' . gong.. · e i za rzadko trafiały przeciwnika, .t,o- ja stawi się przeszło 100 członków gów Narodowych. 

W wadze srednieJ. Markiewicz prz tei przy2nanie zwycięstwa Brzezm- ' .,.rał (nrzez poddame) z Krauzem .. ski' emu absolutni·e ni·e zaskoczyło wi· _ kół sportowych. Prezydium Miej- . Przypuszczamy, że i inne zrzesze-"' ,... d „1-1·eJ· 1· WoJ'ew-'-·" -·k1·eJ· Rady Narodo n1·a spor·towe zor~aniŻuJ·a. · zanrawy ł,od·zianin w I rundzie klęczał na. e- downi „ ~ VU<- ~ " skaeh do ośmiu, a drugi raz wylicza · wej , Elektrowni,' MZK, Gazowni, do Biegów Narodowych, aby wypad 
nie łodzianina przerwał gong. A teraz kilka słów o gościach. ,N.aj Banku Rolnego, Narodowego Banku ły · one w do. ·15 kwietnia br„ jak 

w wadze półciężkiej Jaskóła P,(1- lepszym z nich był bezwzględnie Polskiego, Radio, Filmu Polskiego najokazalej: 
konał na punkty ba.rdzo prymityw- Brzeziński, pięśeiaJ."IZ bard'Z-0 sz.ybki, oraz z Państw. Domu Chłopców (Na ----------------
nego Krzemińskieg-0. posiadający ba·rdzo dobrą pracę nóg piórkowskiego 99). Półfinały szermiercze w wadze ciężkiej Słowiński zdo- i szyibki, zaskakujący cios . z prawej Niemile zaskoczyła nas absencja 
b)·l' punkty walkowerem wskutek strony. Nieźle zaprezentowali się członków wyżej wymienionych kół 
braku p_rzeci':l'nika. również M<uirawski i Krauze. Ten sportowych. Piękna pogoda, id•ial

W ringu !iędziował ob. Lisowski ostafoi zwłaszcza ma dosk<>nałe do ne warunki· na zaprawę do Biegów 
z Warszawy. boksu warunki firiyczne. Narodowych, nie wpłynęły zachęca 

Główną wada pięściarzy ,,Budow- ją~o na członków tych kół. Naszym * • * "' zdaniem ·winę ponoszą tu, zarówno 
Od pamiętnego meczu z C~echosł~- lanych" jest słaba praca n&g. Z wy- członkowie, .jak i kierownictwo wy 

11racją nie mieliśmy w Ł_odz1 p~waz- jąitkiem Murawskiego i Brzezińskie- żej wymienionych kół sportowych. 
nicjszego mecz;u l>okserskii:go. Łód~cy go w~yscy p<>zos-tali poruszali się _Pra~e ?? g~zinnym ~czekiwa 

zwolennicy p1ęs- . . kb . r nich ołów mu· zJawih się: 9 członkow koła 
ciarstwa z dużym na rin~, Ja Y Jnl: 1 w . . · sportowego Nr 131 - z Pr€zydium 

zainte1·esowaniem A przecież praca nog w boksie Jest Miejskiej ~~dz: Narodowej i . 1 . z 
ociięlfrw:.al~ „„ ' więc tak samo wa~na; · jąk • p'r'aća„ ią't(: 'Prezydium ~e~~t!f Ifatly „N 

W sali Młodzieżowego Domu Kul 
tury odbywały się wczoraj zawody 
sz;ermiercze · o mi~trzos t wo Polski. 
(półfinały). Potioin zawodów wy
równany, a gdyby brali udział za 
wodnicy Stali z Katowic, można by 
je nazwać finałowymi. 

We florecie kobiet zwyciężyły: 1) 
Czajkowska (Ęudowlani), 2) .Micha 
łowska (Kolejarz Łódż) - dtii;y ta
lent, 3) Łucek (CWKS), 4) Niwicka 
}Jna~· Cątal. WJ.;<:~law). . 

spobkania pięśeia
rzy „ Włókniarza" 
z pięściarzami „Bu. 
dowlahych" z My
słowic, z którymi 
rywalizuje w mi
strzostwach Il li

Ba.gnet mężczyzn: Paliga. przed 
Królikowskim po dogrywce ~ (obąj 

Ob , ' ł · • ·' · · 1· k• •~uan'i•s' il. · Ww~ ..... .,,c,.,.w.RtKs w-wa), dalej:· Szczepański . 0% ren1ngOWY" ·-po s IC ·~ ~ar:t Łódź) ' i "41-"~K'-aJucki (Stal 
, . . Wrocław). 

gi. Liczba zwolennik&w pięśeiarstwa 
- jak przekonaliśmy się wczoraj -
zmalała w Łodzi jednak znacznie. 
Wpłynęło na to to, że Łódź straciła 
swe dominujące miejsce w t,ym spor 

·cie wskutek ubytku wielu pięściarzy 
i malych postępów czynionych przez 
111 l odzież. Trudno nam w tej chwili 
w kazać winnych. Być może, że wi
nę ponos~ą tu sami zawodnicy . n~ 
s'.: utek ·mesportowego trybu życia 1 

braku dyscypliny sportowej, a mo· 
że też jest tu- wina i naszych tre
nerów, · kt&rzy, być może, nie potra
fią. rozwijać młodych talentów. 

z dziesiątki „Włókniar>Za'', która 

W piątek, Hl bm. ro:z.poCC!:ął się w 
Akademili WF na Biel>anach obóz 
treningowy dla najlepsciych tenisi
stów pol&k.ich fseniorów i juniorów). 
Na obóz pl"f?yby·li : Wł. Skon~i, H. 
Skon~ki, Cbytrowsk.i, Olejll!iszyn, 
Bucpałiik,. Bełdow.silt!i , Tłoczyński, 

·Radzio, KW!i-altek Piotr.owski, Kul-a
wti!k, W.aumowl(!Z, Wawniyńcz.ak, 
WHczek, Sebratla, . Di1~ric~. Toma
eirewskii tPomia.ń), Tomaszewjki 
(Są..czec:in) i Krameł". · · 

Zawodnicy już w piątek po po
łudniu rozpoczęli p:ierw~e treningti.. 
Kort w A WF okat11al się ba>rdoo 
szybktl, co llJlllusza gł'aczy do ofen
sywnej gry przy siatce. 

0bóz będrziie trwał do 22 bm. przy 

crzym od 19 bm. roz,poozme Slę tl:M:- Sędziowie główni: Fokt W-wa i 
niej w graęh pojedyńcrzej i po- Kozarski Poznań, bez zarzutu, na
dwój nej ora!l w osobnej grupie mło I tomias. t I.Jocz.ni - nie na poziomie. 
dych zawodników rocznJków 1930-32 Wyniki w suibli i szpadzie poda-
(okQło 14 7JlllWodników). my jut ro. 

Studenci ~ Warszawy zwyćiężaJą 
"·' . ' 
··' .I 

W sali Młod~żówego Domu :Kul 
tur:y odbyły- się' towarŻyskie spot 
kania słuch:aczy Wyższej Szkoły E
k;onomicZQ.ef z Łodzi ze słuchaczami 
Szkoły Gosp, Planowania i Staty
styki z Warszawy. Zwycięstwo uzy 
skali goście . w stosu:o ku 2:1. 

W siatkówce żeqskiej zwycięstwo 
C• dniosły łodzianki · 2:1 (13:1'5, 15:13, 

15:13), w siatkówce męskiej dla od
miany pokonani zostali ·· ło'dzianie 
1:2 (13:15, 15:8, 10:15), w koszyków 
ce męskiej różnicą 2 punktów wy
grali goście 41~39 (16:17). Najwięcej 
punktów dla ZWYCięskiego zespołu 
zdobyli: Dulka, Mazur i Dąbrowski 
po 8, a dla pokonanych: Macie
jewski - 17 i Kozłowski - 8 (abaj 
;koszykarze z ligowego Włókniarza). 

bramkarz zawsze wychodził szczę

śliwie z tych operacji. Na 2 minuty 
przed przerwą Bobula z podania 
Kolasy szczęśliwie ulokował piłkę w 
bramce łodzian, u!ń;alając tym sa
mym wynik do przerWY 1:0. 

Po przerwie nadal zaznaczała się 

przewaga drużyny- łódzkiej, jednak 
nie przyniosło to już zmiany wy
niku. 

Mecz sędziował bardzo dobrze Or 
liński (Katowice). Widzów 12 ty
sięcy. 

Po wczorajszych spotkaniach ta_ 
bela ligowa wygląda następująco: 

Ta bela I i go wa 
Ogniwo Kraków 
Kolejarz Poznań 
Ogni~o Bytom 
Włókniarz Kraków 
Kolejarz Warszawa 
CWKS Warszawa 
Unia Chorzów 
Budowlani Chorzów 
Gwardia Szczecin 
Włókniarz Łódź 
Gwardia Kraków 
Górnik Radlin 

1 2 
1 2 
1 2 
1 2 
1 2 
1 2 
1 
1-
1-
1-
1-
1-

·1:0 
1:0 
1:0 
4:1 
3:1 
3:2 
2:3 
1:3 
1:4 
0:1 
0:1 
0:1 

Na boiskach piłkarskich 
w Łodzi 

W dniu wczorajszym rozpoczęły 
się spo.tkania piłkarskie o mistrzo .• 
stwo wojewód:?Jtwa (dawna A-kla -
sa). W grnpie łódzkiej odbyły się 
cztery mecze, w których zanotowa 
no pewne niespodzianki. 

Kolejarz miejscowy został poko -
nany przez Budowlanych 0:2 · (0:0). 
Zwycięzca, to zeszłoroczny wice -
mistrz dawnej klasy B, z czego moż 
na wysnuć wnioski, że klasa ta nie 
była zbyt słaba. 

Kolejarz wystąpił bez Koczewskie 
go, Bilewicza, Jacha M„ Szeligow
skiego i Szalińskiego. Zawodnicy 
ci jednak w tym sezonie nie będą 
bronić barw łódzkich kolejarzy. Po
konani byli niedysponowani strzało 
wo i mimo przewagi, nie byli w .st~ 
nie utrwalić jej cyfrowo. Zgoła od
miennie było z budowlanymi. Wy
pady ich, jakkolwiek spor:.adyczne, 
były groźne. Bramki dla zwycięskie 
go zespołu strzelili: Mikołajczyk i 
Grządziel. Zawody pro\vadził do
brze ob. Grabow.ski. 

Ogniwo w walce . z Włókniarzem 
I B uzyskało wynik .bezbramkowy, 
O:O. Przewaga ;amienna-·irwała prz.ez 
c.ały okres gry, przy czym Ogniwo 
zaprzepaściło dwie „murowape" po_ 
zky~je. ~ecz pr;ow11dzj.ł ,pb, B!aspczyp 
s 1. 

Widzew I B, zasHony zawodnikami 
ligowymi, pokonał Spó}riię 4:2 (3 :0). 
Ogniwo zwyciężyło Gwardię 3:0 
(3:0). 

We wszystkich spotkaniach zawod· 
nicy wykazali brak kondycji. 
Następne mecze odbędą się w dn. 

26 marca. 

Spójnia (Warszawa) 
zdobyła Puchar PZKSS 

W siatkówce żeńskiej o puchar 
PZKSS, Spójnia (Warszawa) zwy_ 
cięstwem nad Kolejarzem (Gdańsk) 
2:1 (15:11, 5:15, 16:14), mpewniła so
bie pierwsze miejsce w t.urnieju i 
zdobyła ponownie puchar PZKSS. 

Vlł.l. Sekcja Sportowa 
Do sekcj~ sportowej VlSŁępują 

ludzie. która; si;:czególnie polubili 
pewien ;rodzaj s.portu i w którym • 
chcą zdobyć wysoki potZJi.om wy
robienia techniwnego. Ze wz.głę
du na różne zań.niteresowamoa spor 
towe ruamąd koła sportowego po
winien sitarać się o poWIOl:anie do 
życia kilku przyna1jmniej sekcjd. 
Nie na.leży jednak czytzjć tego w 
sposób mechanicrz.ny. Najpie!"W 
muszą się rz.nfileść u.wolenl1!icy da.
nl'!j gałęzi sportu, a potem dopie
ro powołuje się do życia sekeoję. 
Niigdy odwrotnie, bo to nde od
niesie u.amierzonego skutku. Sek
cje powołane do życia w sposób 
mecha·ni~y nie gwa.rantu.ją żad 
nego rozwoju i działalności'. 

Maka!l:cew zaleca tworzenie sek 
eji sportowych przede wszystkim 
w tych drziedziniach sportu, które 
wsżechstronnie wyrabia1ją firz.ycz
n.ie. Zalicza do nich lekką atlety
kę, gimnastykę, pływanie, nar
ciarstwo i boks. W naszych wa
runkach dochodzą do tego je• 
szcze takie sporty, jak pił<ka ręC!I!• 
na, nożna; tenis stołowy, szachy, 
ciężka atletyka (specjalne podno
szenie ciężarów), tańce ludowe. 
Żeby sekoja sportowa mogła 

wykarz.ywać stały rozwój i ożyw.io 
ną ~iałalność trzeba się dla niej 
pos.tarać pr-z.yna·jmniej o minti
mum wairunków do tej pracy. 
"!Jo warunków tych należą: 

Na.jskromn·lejszy zestaw · sprzę• 
tu (stół ping - pongowy, piłki d• 
gry, sza-0hownice, przyrządy gim· 
nastyczne, sztangi i t. p.), udo. 
stępnienie używalności koniecz· 
nyeh urządzeń (sali, basenu, pla
cu do gry) i opieka instruktora. 
Na.tomiast wyposażenie osobiste 
ćwiczącego w kostium, pantofle, 
rakietkę i>t.p. nie jest na•jważniej
sze i nie należy koniecznie do o
bowiązków koła. Dopie.ro ki:lka 
lat pracujące koło . rrioże sobie . po
zwo1ić na całkowi.te wyekwipowa 
nie swych <!2łonków w spraęt o-
sobisty. . 

K'ierownictwo sekcji wg. •Makar 
cewa powinno s.ię składać z 3 - 5 
osób obieranych na ogólnym ze. 
braniu sekcji na okres jednego 
roku. Po upływie tego tenninu 
kierowniictwo powi!l'1Ilo u.łożyć 
sprawo.zda.n.ie ze swojej pracy i 
otrzymać ocenę swej działalności. 

Kierowniotwo powinno wybrać 
spośród siebie przewodniczącego 
i· dok<mać podziału obowjązków. 
Zasad'lllicrz.ą pracą kię-rownictwa 

.,~ sekdji • (w kołach sportowych w 
Zw. Rade.ieckim pełni tę funkcję 
rada sekoyi) to: opracowanie ca· 

•. ł6roculec,o planu,. pr&cy (jako czę• 
śoi składowej pia.nu pracy koła), 
dostarczenie sprzętu i unądzeń 
do ćwiczeń, . zestawienie prelimi· 
nana wydałków, werbowanie dO 
sekcji -nowych członltów, zorga• 
nizowa~ drużyn do ćwieun ł 
mwodów, wybór kapit.anów dru
żyn, kontrola wykonania progra• 
mów zajęć i ćwiczeń, przygoto· 
wanie drużyn do zawodów, WY• 
stępów i zdawania norm ;na od· 
makę SPO, zabezpieczenie opieki 
lekarsk>iej, zorganizowanie współ· 
za.wodnictwa socjalistyC7inego we• 
wnątrz sekcji i z innymi sekcj~
mi koła, kontrola frekwencji na 
ćwiczenia.eh. kontrola rezultatów 
zawodów i uczestnictwa członków 
sekeji w zawoda<:h i imprezach 
masowych. ' · 
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Stach opadł na poduszkę: , ' . . • / • 16. - Jeżeli. i spalę, tQ nie dlatego, żem się przestraszył.;. , 
- Jestem w związku, obronią ..• chy.ba... łEDłf C'Olf0l1„N'f Małec .k:·ęcił w brudnyc~ paluszkach pióro, pociągał nosem, 
Rdz.awe światełko świecZ1ki przyloepi.onej wprost do stołu raiziło ~i patrzał wciąz spodełba, ale wadać było, że coś Jię w nim aotówało. 

oczy chorego. Za przepierzeniem nie ustawało natarczywe .pluska- 'L I K~U·T· Am1:>1cja j~naik nie poz~alał.a ~u od razu. się wycofać~]garnął 
;') ie . Nie wiadomo było, która godzina. Syreny fabryczne mik:za- SWOJ~ kar~k1, wepchnął Je do kieszeni -lekkich, podarty(!h spode-
ly. Za oknem sta•la ni-esamowita, złowróżibna cisza. nek i po cichu zsunął się z kr~sła. 

Było już późno, kiedy przyszedł od·wiedzić Sta~ha j.ego pr~y,- Na•jdel usiadł na łóż~u obok chorego i zapytał Stacha;· 
jaciel, .N aj.del. Był to syn tkacza-chałupnika i posługaczki. Od dzie- :-- Co? Żle?··· Słuchaj bracie, przyjechali tu panowie z War-
ciństwa pochłaniały go książki. S.am nauczył się czyta{! i krył ,się Chłopiec 1przypadł całym ciałem do . stołu, zasłaniając rękami i gło- szawy, r~aw1a~i ~ towa•rzyszem Murzynem ... Ależ im odpalił! .. , 
po kątach, przysłuchując się chciwie słowom .referentów 1part.y.j- . wą swoj-ą pracę. P~chołkowie kapitalizmu! A u Starego był wczoraj prelegent, mó-
nych. Zaczął bywać w Towq,t·zystwię Krzewienia Oświaty, trafił ' < - Nikt nie kazał ... Sam .piszę... wrł o wyborach do . Dumy ... Zaraz opowiem ... Leż, leż spokojnie!.„ 
do domu ·doktora Kaufmana, · który koreSpondQwał ż Karskim - Czyś ty "o.szalał, chłopcze!... Pomyśl, rzucasz plamę na całą Rozumi~z, lubię •słuchać Starego - przemawia, aż ciarki cię prze-
(pseudonim ·Juliana Marchlewskiego). Wkrótce znalazł posadę ilaszą ·1 o~g~~·Lzac.ję... Przecież powiedzą, że to my robimy i nikt c~odzą ... Ale ten n1ówi, jakby matematykę wykłada.i: prosto, do-
w jednym biurze fabrycznym. Pracował w rachubie. Stach n ie uwi~rzy, ' że nie ... A toż mówiltl., że ktoś podrzuca wyroki śmierci bitnie - słuchasz i w głowie się rozjaśnia. Chciałbym ci tak samo 
o trzymywał od niego litera.turę partyj~ą. odezwy i ksiąikC Obec- enerom ... . Ja . wyłaziłem '. ze skóry, żeby udowodnić, że , to prowo- powtórzyć, a~e chyba nie potrafi,ę ... 
nie N aj del przyniósł mu w zanadrzu jakiś nowy skarb, lecz ciężkie kacja, a 'to 'okazuje się ty, łajda•ku ... Dawaj tu uszy„. . Na.jdel za_!llyś1'ił się. chwilę, potem schował papierek z powro-
powietrze pralni i widok chorego zatrzymały go przy wejściu. . Chłopiec, cz.erwony, z płonącymi oczami, obrócił się w stronę ·.:em, zachowuJąc wszelkie ostrożności i ciągnął dalej: 

- Czy w tym pokoju nigdy się okna nie otwiera? - "zapytał Najdla. Blade jego wargi drżały, lecz wybełkotał: „ - Myślałem . w- tej chw:li, że teraz :valka jest chyba za:ciętsza, 
z oburzeniem. , · , ruz była dwa lata temu. Wowczas lała się. krew, ale przeciwko ro-

- Nie, nie otwiera się - odpowiedział mały Marian, kreśląc -:-- Nie rusz!.„ A za co oni ludzi mordują, za co Za·jąca·?! h_otnikQm stał wróg, który wal.czył otwarcie. Teraz ukrył sie_ i wy-
A my nie! Ja tylko nastraszyć, niech choć pietra mają... d coś starannie na wyrwanych z zeszytu ka·rtkach.· - ZabLte. Rama cią~a. o !las rę.kę pop;z~ ~as sa~ych, wyzyskuje każde nasze pot-

się nie" trżyma. ·W zeszłym roku zaczęli na wiosnę od'b1tjać, a ona · - Głup.i, jesteś! To niech i kmęc1e się, kazdą naJlllmeJszą rożnicę zdań między nami, niejed-
spadła, ·na ullcę. , · · ., będą zbójami, a my nie jesteśmy, nolitości fronta robotniGzego, Rozumiesz? Może niejasno mówię? 

rozumiesz; · nie jesteśmy morder-- Chociażb.y drzwi uchyl.ić, matkQ.„ Chory nie ma czym ·oo-. Afe uprzytomnij to sol::ie •.• cami... Gdyby i my i oni, CQ by 
dychać ... A c:0, znów nie przyjęli? . powstało„. pomyśl... Wszyscy by NaJdel z_aczął wyliczać zag:nając palce: 

Krauzowa nie odpowiedziała. Nie miała odwagi uchylić drzwi: · ' się nawzajem wymordowali... - Fabrykanci skupili się, zawiązali spisek i rozpoczęli natar· 
zawodowe pranie biehzny w domach „familijnych" było zabro- '!'ego im tylko trzeba, · ale my się cie na całego. Sami przecież twierdzą, że nie zależy im na warun· 
nione. · · nie damy„. k'lch, lecz na upokorzeniu robotników, na całkowitym złamaniu ich 

Najdel nachylił się nad pilnie pracującym Marianem. . - To oni nas wymordują, a woli:" .cz~ byli już z Dyrekcji? N:ie? ~ strażaków już wyrzucają 
- A ty co tu za hieroglify malujesz? - zapytał chłopca i za- są.mi zostaną... z m1eszkan ... I teraz, k~o pomaga kapitalistom? Rząd carski. Od-

s l :·'gł z ręką położoną na jego głowie. Na· nierówno wyrwanej z ze- Najdel gwizdnął przeciągle. 'bywają się te same aresztowani.a, rewizje, sądy polowe, zaczęto 
szytu,„. n.i1ebiesko pokratkowanej kart~e mały staranniie wy;p~y- . _ Nie potrafią. My im gęby masowo wywozić ... Stasiiak już odjechał w daleką podróż. Usuwa 
watłl: zatkamy! · A tobie powiem na se- się najaktywniejszych robotników z tym wyrachowaniem że zo-
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spróbuje wyjść wieczorem na· ulicę". . i W•tedy dostaniesz fakie cięgi, że do śmierci będt'liesz p--am·iętał... ror, dokonuJą aktow skrytoboJczych, obltczonych na oddziaływanie 

- ~wariowałeś.„ Kto ci to kazał pisać? - krzyknął NajdeL Spal to wszystko naitychmiast! postrachem i prowokacją. (D. c. n.) 
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